
Opłata POCE!IOW8 alS"ECEOmt Pydałtem Cena 2C gr' X-lecie „Chłopskiej Drogi" Po Stalingradzie - wizyta na Krymie i Kaukazie 

Z pobytu premiera Nehru w ZSRR !ODZKI 
EXPRESS 

~ xedatkcyjny „Chłiop­
Bk.i.ej Drogi" - pisma Kom'­
tetu Central!n.ego PZPR -
obchodzi podwójną uroczy­
stość. W ty.c::n-dniach mija 
10 1:at od ukazania się piexw­
szego numeru tego pisma, a 
bilans 10-lecia zamyka 500 
numer „Chł.opskiej Drogi". 

O poipularnoki „Chłop­
s:kiej Drogi", która stawia 
sobie zadanie nieść pomoc 
aktywistom \viejskim - par­
tyjnym i bezpartyjnym w ich 
pracy nad przebudową i roz­
woj.em naszej wsi, świadczy 
fakt, że nakład jej przeikra­
cza 300 ty!;. e~mplairzy. 

przy czym ponad 290 tys. 
czytelników jest stałymi pre­
numeratorami. 
Poważną zasługą „Chłop­

skiej Drogi" jest nawiązanie 
szerokiej współpracy - od 
chwili ukazania się pierw­
cSzego numeru w 1945 roku -
z. aktywista.mi wiejskimi i 
czytelnikami, z których wie­
lu jest kore~pondentami pi­
sma. Obecnie z pismem tym 
współpracuje ponad 1.400 
stałych korespondentów i kil 
kanaście tysięcy czytelników, 
a liczba ich st.ale WZ!rasta. 

~UuS~Mllll• 

Rok III Łódź, wtorek lł czerwca 1955 P. Nr 141 (555) List KC PZPR 
do zespołu 

„Chłopskiej Drogi" - w Ge ewie -DRODZY TOWARZYSZE! 

Na zdjęciu: po przybyciu do 
J. Nehru składa oświadczenie 

Związku Radzleckieqo premler 
na lotnisku w Moskwie. 

Fot CAF 

Rząd ZSRR zaakceptował 
propozycję mocarstw zachodnich 

Tak więc trzy rządy proponują, 
aby szefowie czterech rziłdów spot 
kali się w Genewie w dniiacb od 
18 do 21 lipca włącznie. 
Pragnęłyby one otrzymać odpo­

wiedź mooliwie najrychlej, aby 
móc porozumieć się z rządem 
szwajcarsk.im. który zakomuniko­
wał trzem rządom, że odlpowia<la 
mu odbycie konferencji w Gem~­
wie we wspomnianym wyżej ter­
minie. 

Z okazji dziesięciolecia. „Chłop­
skiej Drogi" Komitet Centralny 
PZPR przesyła. Wam serdeczne 
hczenia. 
„Chłopska. Droga" stanowiła I 

stanowi ważny instrument w 
realizacji za.dań partii na. wsi. 
Za pośrednictwem „Chłopskif'j 
Drogi" partia na.sza. mobilizowa­
ła aktyw partyjny i społeczny 
wsi do walki o dalsze umacnia­
nie sojuszu robotniczo-ebropskie­
go, o wuost produkcji rolnej, o 
stały rozwój socjalistyeznyeh 
form gospodarki wiejskiej. 

MOSKWA (PAP). - Dnia 1 

12 bm. premier Indii Nehru 
i towarzyszące mu oooby od­
lecieli ze Stalingradu · do 
Symferopola l!l.a Krymie. Stąd 
hindus.cy goście udali się do 
u.mrowiska Ałusha, gdzie 
seroeczmie ich witali kuTa­
cjUB:zie z sanatoriów i domów 

południoWYID wybrzeżu Kry­
mu - Liwadię. 

Uwagę premi.era Indii 
zwróciła sala, w której od­
bywała się hisforycz.na kon­
ferencja jałtańska. 

w sprawie terminu 
konf erencii wielkie i 

. . 
m1e1sca 

czwórki 
Moskwa, 6 czerwca 1955 r.". 

MOSKWA (PAP). Agencja 
TASS komunikuje: 

wypoceytnk-OWYch. 
Z Aluszty goście hiinduscy 

popłynęli ' wzdłuż W)"brzeża 
południowego Krymu na 
jachcie „Angaira". W drodze 

W dn. 13 bm. premieir N.:­
hru i towaTZ;ymące mu oso­
by przybyli do stolicy Gru­
zińskiej SRR - Tbiliisi. 

Jak już donoszono, n:iłd radziec­
ki skierował 2tl maja do rządu 
francuskieqo no!" w sprawie kon 
lerencll szefów rzOldów czterech 

Co oznacza1ą wywody Dullesa 
z jachtem 7Jl'ÓW'.nał się kuter 
ogólnozwiązkowegQ obwll pio o 
nierskiego ,,Artek". Na za-

„problemie krajów Europy wschodniej" 
proszenie piOOJierów, premier • d . ł I . . 
Nehru zrwiedził ich obóz. 1 „ z1a a nośc1 komunizmu międzynarodowego" 

Po przybyciu statkiem do 

~r~SiTJ::~ Oświadczenie Agencii TASS 
największych IDJdrowisk na o niektórych zamierzeniach USA 

Eksperyment ialiira • . • 

9~„!ni"A~ez ie0df!!~ ~!;~:~~~,:~hl~~!~~~~~~! 
eksperyment zademonstrował w rJe, w któcym stwierdza: podać w wątpliwość szczerość in­
Ronen przebywający tam fakir W tych d-'--h sekre•-- ..... -,1u tencji rządu radzieck:ieao w zwią Burmah. Dał się on zamknąć w ,,.,_,, ..... ~ ... "'° .,. 
ściśle oszklonej i zaplombowan.ej USA p. Dulles złoży! przedsta- 7.ku z tą konferencją. W oświad­
k:latce, w której spędził 92 dni i 5 wicielom prasy oświadczenie w czeniu p. Dullesa jest róv;nież 
qodzin, nie r.rzyjmując żadnych sprawie mającej nastąpić konfe- mowa o t::rn, .że Stany, Zjed.110-
posiłków. Przed tvm eksperymen- rencji szefów rządów ZSRR czone zazruecr.aią poddac pod 1Jb­
tem fakir ważył 70 kg, zaś po jego USA, Anglii i Francji. Oświad~ rady. konferencji takie. :r.agadrue­
zakończeniu 46 kg. Po wyjściu -z czenie to zawiera twierdzenie ma Jak „problem kraJOW Euro-
1<\atki, fakir oświadczy! dziennika- jakoby sukces konfe!"enCJ"i za.leża.i py wschodniej". i „spr.awę dzia-
rzom, że jeqo zdaniem warunkiem talności k ęd os\ąqnięcia wieku 100 lat jest po- przede wszystkim od tego, czy - omuruzmu In! zynaro-
wstrzvmanie się od Jedzenia.- Związ~ Radziecki gotów jest dowego''.- . . 
przvna.jmniel przez 5 dni w mie- przejawić „nowego konstrukty-vv- W związku z tY?11 '! nuaroc;JaJ­
siącu. nego ducha" w uregulowaniu nych kołach radzieckich oświad-

C1.0!10, co :następuje: 

To był szc1eg6łowo przemyślany S2'.;;i:u~~~~;vzy~~~~~~~~ 
rua oslawioneJ polityki „z pozyc11 

o 

- d 
sily" i usilując przedstawić spr.a 01asowy 1nor ~~':r~~jt~~~~jak~~ =~e: 

. wszystkim od stanowiska Związ-

Oświadczenie policji 
katastrofie samolotu 

H k . ku Radzieckiego - p. Dulles o-
W ong ongu raz niektórzy inni mężowie stanu 

USA wykazują tym samym, że 

K h · Pri'ncess" zdążają nie do ułatwienda pracy " as mir kOill.ferencji, lecz do· skompliko-
LONDYN (PAP). - Jak donosi molot "Kashmir Prjncess" uległ warJa sytuacji p1'2Cd konferencją 

z Hongkongu korespondent Agen katastrofie wskutek wybuchu i do stworzenia trudności w jej 
ej.i Reutera, komisarz policji bomby zegarowej. Niestety, jest pracy. 

13 czerwca rziłd radziecki sklero 
mocarstw. Od1>0wlednie no!v rzą- wał do rządu lrancuskieqo notę, 
du radzlecki"!fO skierowane zosta- którei· tekst poniżej publikujemy. 
tv również do rządów USA I Wiei 
klej Brv!anU. „Ministerstwo Spraw Za!lranlcz-

6 czerwca olTzvmano notv z od- nych ZSRR przesyła wyrazy sza­
powiedzlil rządów Francji, USA i cunkn ambasadzie francuskie! l w 
\Vielkiei Brytanii. Poniżel poda- związku z notą ambasady z dnia 
jemy tekst notv rziłdu francuskie- 6 czerwca ma zaszczyt zakomnnl-
go: kować co nastepuje: 

„Ambasada francuska składa wy Rząd radziecki w nocie z dnia 
razy sz.a.cunku Ministerstwu Spraw 26 maja w odpowiedzi na notę rzą 
Zagranicznych Związku Socjali- du francuskiego z dnia 10 maja 
stycznych Republik Radzieckich I dał już wyraz swemu pozytywne­
ma zaszczyt zakomunikować co na mu stanowisku wobec zwołania 
stępuje: konferencji szefów rządów Francji, 
Rządy Fr.ancji, Zjednoczonego Związku Radzieckiego, Stanów Zje 

Królestwa I Stanów Zjednoczo- dnoczonych i Wielkie! Brytanii, z 
nych powołują się na swe noty z uwaqi na to, te celem wspomnlił­
dnia 10 maja 1955 r. skierowane nef konferencji fest zmniejszenie 
do rządu rad2lieckieqo i propon~- napięcia międzynarodowego oraz 
jące odbycie w najbliższym czasie umocnienie wzajemnego zaufania 
spotkania szefów czterech rządów. w stosunkach między państwami. 
Przypominają one, że czterej mi- Rzild radziecki zgadza się, by 
nistrowie s.praw zaqranicznych pod konferencja szefów rządów czte­
czas nieoficjalnych rozmów w Wie rech mocarstw rozpoczęła się 18 
dniu 14 i 15 maja zgodzili się co lipca w Genewie. Rząd radziecki 
do teqo. że takie spotkanie jest nie może przy tvm nie podkreśllć, 
pożądane, oraz stwierdzajił z za- że nota rządu francuskieąo z dnia 
dowoleniem, że opinia ta znajduje 6 czerwca wykazuje troskę o to, 
notwierdzenie w nocie Minister- by konferencja trwała 3--4 dni, 11 
stwa. 'Spraw Zaqran.icznycll ZSRR jednocześnie pomija wysunięta w 
z <Inia 26 maja. nocie rządu radzleckieqo z dnia 

Redakcja „Chłopskiej Drogi" 
?.robiła poważny wysiłek by 
przyciągnąć do współpracy w re­
dagowaniu pisma szerszy aktyw 
społeczny, dzia.łający na. wsi o­
raz by zwiększyć czytelnictwo 
pisma. Dotychczasowe osiągni~ 
cia Wasze w tej dziedzinie win­
ny być podstawą jeszcze więk­
szych wysiłków redakcji, zinie­
rzających do rooszerzenia. dzia­
ialności i wpływów pisma 
Życzymy Wam, Towarzysze, 

dalszych sukcesów w wa.lee o u­
bojowienie pisma, o uczynienie 
z „Chłopskiej Drogi" niezawodne 
go oręża partii w wa.lee o lszy 
rozwój rolnictwa w Polsce, o 
podniesienie kultury ludności 
wiejskiej, o socjalistyczną prze­
budowę wsi polskiej. 

KOMITET CENTRALNY 
POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ 

PARTil ROBOTNICZEJ 

Polscy pisarze 
wyjechali do Wiednia 
na kongres Pen - Cłułtu 

Co się tyczy miejsca spotkania 26 maja wamą kw~tlę zadań wspo 
szefów rządów, to możn.a przy-I mnlant;I konferencil. W obecnej 
pomnif!ć, że w Wiedniu ministro- sytuac1I wvsiłkl rządów wszystkich 
wie spraw zaqranlcznych trzech czterech mocarstw mającyc~ u­
rządów pro1,>0nowałi Lozannę, pod- czestnlczyć w konferencłl poWlllny 
czas qdy radziecki minister spraw zmierzać przede wszystkim do te- WARSZAWA (PAP). - W związ 
zaqraiticznych proponował Wie- !JO, bv zapewnić wykonanie pod- ku z odbywającym się w Wiedniu 
de1i., nrzv czym propozycję tę rząd slawoweiro zadania konferencll - w dniach od 12 do 19 bm. dorocz­
rad.z.iecki potwierdził w swojej doprowadzić do złaqodzenia na- nvm kongresem Pen-Clubu, które­
nocie z dnia 26 maja. UW2qlędnia- pięcia w stosunkach mlędzynaro- go tematem jest w roku bi~ącym 
jąc t.; różnicę zdań, co do miejsca dowych. „teatr powojenny", udała się 00 
spotkania rządy Francji, Zjedno- Rząd radziecki :i zadowolenłem Wiednia delegacja polS'k.iej sekcji 
czoneqo Królestwa i Stan-Ow Zje- przyjmuje do wiadomości fakt, że Pen-Clubu. W skład delegacji 
dnocwnych proponują obecnie, rząd szwajcarski wyraził zqodę na wchodzą: prezes Polskiej Sekcji 
aby szefowie czterech rządów spot odbycie wspomnianej konferencji Pen-Clubu - J. Parandowski se­
kali się w Genewie - mieście ma w Genewie. Analoqiczne noty I kretarz sekcji M. Rusinek 'ora'Z 
iącvm doskonałe warunki do prze- skierowane ;z:ostalił również do członkowie - K. Brandys G. 
prowa<lrnnia konferencji o takim rzadów Wielkiej Brytanii I U,~A. Morcinek, S. Szmaglewska i' J. Bo 
znaczeniu. Moskwa, 13 czerwca 1955 r. . che.ńsk.i. 

o właściwy 
zobowiązań 

kierunek 
lipcowych 

hongkongsk:iej zlożyl oficjalne rzeczą w równej mierze niewąt- Rozważania, że kanferencja 
.J~wiadczenie w sprawie katastro pliwą, że bomba zegarowa umie- ma omówić takie zagadnienia, Ostatni rok wielkiego planu - Planu 6-le­
fy hinduskiego samolotu „Ka- szczona została w samolocie na jak „problem krajów Eunpy tniego. Ostatnie dni pierwszego półrocza. Ro­
shmir Princess". lotnisku w Hongkoogu. wschodniej" lub sprawa „dzialal- botnicza Łódź już od kilku dni podejmuje zo-

Samolot ten - jak wiadomo - Policja hongkongska - jak ności komunizmu międzynarodo-

tym zaopatrzenie ~onsumentów, a wykonanle 
planów akumulacji również ulega zakłóce­
niu. 

eksplodowal u kwietnia br. nad podkreśla oświadczenie _ czyni wego", również nie mogą mieć nic bowiąl:ania dla uczczenia lipcowego święta 
Morzem Chińskim. Zginęło wów- wszystko _ aby oddać w ręce W:SJ>?lnego z pragni~em osiąg- oraz Swiałowego Festiwalu Młodzieży w War­
czas 13 osób, w tym 8 członków sprawiedliwości sprawców tej po ruęc1a Yl8; ~onferenCJI pazytyw- sza.wie. 
delegacji chińskiej na kOillferen- twornej zbrodni. Policja uważa, n:l'.'ch wyn!k?'w. D.la k'.łzdego.;>o- Jak wystartowali d-0 współzawodnictwa w 
cję krajów Azji i Afryki w Ban- że był to szczegółowo przemy- , winno hyc iasne, ze ~ie ma zad- realizacji zobowiązań włókniarze? Przemysł 
dungu i dziennikarze udający się ślany masowy mord. Swiadcz~ o nego „PI"?~lemu kra~ów Europy b a we ł n i a n v - CZPB Północ - za 10 dni 
do Bandungu. M. in. korespon- tym wynikli wytrwale i nieustan wsch~eJ'', albowiem. nar:>dy " 
r!ent „Trybuny Ludu", Jeremi nie prowadZOl!lego doc~enia. tych. kraJÓW ~ obaleruu pan.o- czerwca wykona swoje zadania: w pr.i:ędzal-
Starec. Komisarz policji zwraca się do ~a . wyzyskiwa.;:zy ustanowiły niach cienkoprzędnych - 101,5 proc.; w śre-

Nie ulega wątpliwości - społeczeństwa o pomoc w dopro- u siebie "."'ła~ę ludowo-demo- dnioprzędnych - 101,3 proc.; w odpadko· 
stwierdza oświadczenie, - że sa- wadzeniu śledztwa do końca. krat:l'.'czn~ 1 rue poo:w~lą, by kto- wych - 102,4 proc.; w tkalniach - 100,4 proc. 

kolwiek ingerował w ich sprawy oraz w wykończalniach - 96,3 proc. 
wewnętrzne. 

,l~;U11lll:::~l'"·.::ł~~11y1111Jr,Ul~l1111111,,~lll~l1111111 no~i ~~~~~":J'z;!:~a~ kl:i;n~~~!!:!~n::b;~k~!~1;"~~~t=~ 7a-'~ dl I t h' ~ ,, ł ~li li li ~ wego", to co.y wolno zapytać, jak dania. Niestety, nie wykonują ich: załogi ZPB 4 
•

11 •1t 1 1 1 ustosunkowałby się p. Dulles do im. Okrzei, WZPB im. 1 Maja, ZPB im. Sta-
mm IHI 11111 I I li dlll•1 li H~lllh ~ postawienia na konferencji czte- lina Zakład „B" ora1; Zakład „C" i różne od-
HANOL - Ludność Kambo- KOPENHAGA. - Dnta 12 rech mocarstw np. sprawy „dzia- działy wielu fabryk. Wykończalnie, pracując 

dżv W7Jmaga walkę protestacyjną bm. w Aarhus zakończyła się do łalności kapitalizmu międzynaro- · t · · d · • k zty 
przeciwko ukladawi zawartemu roczna konferencja duńskiej sek- dowegc"? niery micznte, po wyzszaJą znacznie os 
między Stanami Zjednocronymi a c ji Międzyn11rodowei Liqi Kobiet Czyż nie jest jasne, że wszyst- własne produkcji. 
Kambodżą, dotyczącemu amery- Walczących o Pokói i Wolność. kie te rozważania p. Dull~sa W przemyśle wełnianym, w fabryka.eh 
kańskiej pomocy wojskowej. Mie Uchwalono rezolucję, która po<l- można traktować jedynie jak? łódzkich, za 10 dni czerwca osiągnięto nastę­
szkańcy wzyWają rząd do „natycb kreśla, że możliwe jest oslabienJe próbę odwrócenia uwagi społe-
m1astowego anulowania układu napięcia międzvna.rodoweqo oraz czeństwa od rzeczywiście aktual- pujące wyniki: przęd.talnie czesankowe -
w<>iskowego ze Stanami Zje<lno- rozbrojenJie. W tym celu nych zagadnień życia roiędzyna- 95,5 proc., zgr7,ebne-100 proc., tkalnie - 90,3 
czooymi". stwierdza rezolucja - należy cal rodowego, takich jak redukcja proc,, wykończalnie - 87,1 proc. Powtarza się 

SAJGON. - W nocy z 11 kowicie zakamć doświadczen z zbroi·en' państw 1· z·~kaz broni· a ' o · ·1 I · t • na 12 bm. dokonano tam dwóch broniił atomową i wodorową. ~ • • więc w przemys e we ruanym sy uacJa z 
zamachów na przebywających w NOWY JORK. _ w stan:ie mowej, stworzenie systemu bez- kwietnia br., kiedy to na końcu miesiąca 
Saigonie Amery&anów. Nie za- Arizona na lotnisku w Phoenix pieczeństwa zbiorowego w Euro- „s z t u r m c m" ratowano plan i zobowiązania 
notowano żadnych ofiar w lu· qwaltowny huraqan uszkodził 30 pie zapewnienie pokoju i bez- I-majowe. 
dziach. Koła oficjalne w Saigo· samolotów, z których 16 uległo pieczeństwa w Azji i na Dalekim 
nie utrzymują, że zamachy te całkowitemu zniszczeniu. Straty Wschodzie, przywrócenie Chiń- Również wykończalnie jedwab n i cze 
wiążą się ze 'W2ID.a9.ającymi się co obliczane są na 150 tys. dolarów. skiej Republice Ludowej należ- pra.cµją nierówuomiernie. Za 10 dni c1;erwca 
raz bardziej nastrojami antyame- RZYM. - Cilonkowie partii nych jej praw w ONZ itd. osiągnięto tylko 85/7 proc. planu. Poza tym 
rvkańsktmi. socjaldemokraty>cznej w Castel- Rząd radziecki, jak oświadcz;.! wiele zakłaAłów jedwabniczych nie wykonuje 

DŻAKARTA. - W wyniku forte wystąplili z sreregów partii to już niejednokrotnie, uważa, :ż 1 , • rokowan, które toczyły się w <\- na znak protestu przeciwko re- d . k f , P anow jakoścrnwych - Kaliskie Zl'J oraz 
Sta!nun' czas·e 0 ·ągn1·„to por~- e . . ki t 1. . . za an1em on erencji szefow cza ZPJ . W 'hl k. d 1 . 1 1 , si .., ~ pr s1om, 1a e zas osowa i mim- dów czterech mocarstw J·est .. 1m, ro c ''S 1eg.o. pr.o. u m.1ą o . o pro<'. 
zumienie w sprawie nawiązania stroW'ie socjaldemokratyczni w tkan I t k e zaplanowa 0 stosunków dyplomatycznych mię czasie strajku nauczycieli i pra· zmniejszenie napięcia rni~dzyna- m ga un 11 mni .1 mz n · 
dzy Republiką Indonezyjską a cowników instytucji ube:ipie- rodowego, umocnienie zaufania J W d z ie v i a r s t w i c natomiast ,,nie gi;a'' 
W-1efskq ReDUb1ikil Ludow<l. ~ycla, ~ miedzy państwam4 asortymentowe wykonanie planów, Cierpi na 

Zobowiązania lipcowe winny pomóc wie­
lu zakładom w skierowaniu wysiłku załóg na 
pokonanie występujących w pr.i:emyśle włó­
kienniczym trudności. 

W fabrykach bawełnianych aktyW związ­
kowy ma do rozwiązania przede wszystkim 
problem równomiernej pracy wykończalni. 
W przemyśle jedwabniczym - sprawę wy­
kończalni, jakości i zmniejs.i:enia ilości odpa­
dów, a w dziewiarskim na pierwszym miej­
scu stają '.i:agadnienia oszczędności surowca i 
produkcji wszystkich zaplanowanych rodza­
jów i rozmiarów dzianin. 

Oceywiście, że oszczędność surowca i obniż_ 
ka kosztów własnych jest dziś i jutro zaga­
dnieniem uie tylko dziewiarstwa i nie tylko 
przemysłu włókienniczego, lecz całe.i gospo­
darki narodowej. Ale piszemy o głównych 
kierunkach natarcia wynikających z obecnej 
sytuacji. Zlikwidowanie opisanych trudnośri, 
obok wykonyWania innych zasadniczych za­
dań, po.i:woli przemysłowi włókienniczemu 
zwiększyć akumulację. 

Piszemy o tym, punieważ w dotychczaso­
wych zobowiązaniach załóg włókienniczych, 
główne kierunki natarcia nie są jasno i do­
kładnie określane. Przy tym nadal daje się 
zauważyć mały udział w zobowiąLaniach in­
żynierów, techników oraz administracji - a 
przecież bez pomocy pionu technicznego i !Ml­
ministracji front natarcia zostaje zawężony. 

Za kilkanaście dni wejdziemy w drugie i 
ostatnie półroc:ze Planu 6-letniego. O jakim­
kolwiek odrabianiu zaległości tcgu planu w 
pr.i:yszłości nie może l>yć IDO\.\'Y. I to również 
powinno mobilizować zalo~i fabryk. 



Na budowlach komunizmu 
* Materiały z Belgii, Francji, Czechosłowacji NRD 
* Szwajcarskie zegarki niemieckie aparaty fotograficzne 

* Brazylijska kawa, chińska herbata, francuskie kosmetyki 

Tragiczna katastrofa we Francji 

Dwa razy więcej wyrobów przemysłowych 
i o 20 proc. więcej artykułów kolonialnych 

w tym roku sprowadzimy • z xa9ran1 y 
Blisko 2-krotnie - ja.k iu· chosłowacji, Szwajcarii i Belgii obecnie praiwie wYłącznie her­

formują przedstawiciele h11,n- znaczne ilości popellny na pła ba<tę „Yunan". 
dlu· zagranicznego - powięk- szcze i koszule. Nawet najba•rdzie.i wybred­
szy się w br. (w porównaniu z Nie produkowane przez nasze ne goopo<lynie nie będą mogły 
rókiem 1954) import przezna- wytwórnie modele obuwia z w tym roku narzekać na zbyt 
c7.onych do sprzedaży detalicz wysokogatunkowych skór, któ maly wybór gatunków ryżu, 
nej artykułów przcmysiowych re dotychczas importowaliśmy bowiem liczba jego dostaw­
i o 20 proc. artykułów spożyw głównie z Czechosłowacji oraz ców zwiększyła się bardzo. W 
czych, głównie kolonialny<'h. z Węgier, FinlandU, Bułgarii i sprzedaży będzie ryż z Bułga­

rośnie Pozwoli to na poprawi: zaopa- Holandii, sp.row.a~zać będzie- rii, Burmy, Chin, Egiptu, Ira­
potęga. krajów obozu poko- trzenia naszych sklepów w wy my w br. rown1ez z Jugosła- nu i Wloch. 

roby bądź · zupełnie w kraju wii h w · ju. W Związku Radziecl\im · Z Wloc , Bułgarii, ęgier, 
imponująco rozwija. się bu- nie produkowane, bądź w arty Grecji oraz Izraela i Turcji o-
downictwo we wszystkich kuły, których wybór jest u nas ZEGARKI, RADIA, trzymamy owoce - poma.rań-wys,.. cmgowy· samocn..o• d dziedzina.eh gospodarczych. stosunkowo zbyt mały. TELEWIZORY, APARATY cze, cytryny, wino1rrona, ro-

1[1 I U Na. zdjęciu: Budowa. Elek- Tak pow.ażny wzrost impor FOTOGRAFICZNE d:z:ynki i figi. W dużych iloś-
trowni Wodnej na. t:z:ece Syr- tu możliwy jest dzięki stałemu . . ciach - podobnie jak i w Ja-

przePeCiał przez barie·ro ochronną Darii w Tadżyckiej SRR. rozwojowi eksportu naszych <?statmo ~kazał~ się"". sprz~ ta.eh ubiegłych - sprowadzać . I 1 "'J Elektrownia. ta będzie naj- wyrobów, rozwojowi stosun- dazy ~eg!'~ki szwa.Jcarskie, kto będziemy orzeszki arach\tlowe 

I
• eksplodował ws'ro"d pu~1.·czn , • większą w Azji Srodkowej. ków handlowych Polski z in- r::a: .łilosCc1 3tr0 tlys.Hsztudkl spzro- (ziemne). Będą więc moźliW<>· u SC I nymi krajami. zi a en a a. an" u ~- ści, aby - obok produkowania 

FOT - CAP gran_icznego. „Varrme:ic •. W n~e z nich cennego oleju _ Ol!'Ze-
W sobotę wieczorem podczas francuska prasa demokratyczna, BELGIJSKIE WEŁNY, długi~ . cz~sie prz.ewid~Je si~ szki te :zma.Jazly się również 

dorocznych wyścigów samocho- opinia publiczna we Francji jest POPELINA Z NRD nadeJsc1e Jeszcze JedneJ partn w sprzedaży detalicz.nej. 
dowych w Le Ma'llS, w zachod- do głębi oburzona zachowaniem ft iełk • I I CZECHOSŁOWACJI, zegarków szwajcarskich oraz . . . 
niej Francji, wydarzyła się jedna się organizatorów wyścigów sa- I p 80 OBUWIE z JUGOSŁAWil popularnych już w Polsce ze- Nasi. przedstawiciele_ h~u 
~ najbardziej tragicznych kata- mochodowych w Le Mans. UJ"arzmienia garków radzieckich „Pobieda". zaigran;cznego do~~1 . także 
strof w historii europejskiego Prefektura w Le Mans podda W br. sprowadzamy z Belgii Radia, rowery, telewizory, a- 7.aku?ow ~czneJ iloSC'l fran-
sportu motorowego. do wiadomości, że jak ustalono Chińskich rzek Wiele materiałów wełnianych, pa.raty fotograficzne, instru- C?SklC~ Wlll ~nowych j wę-

Na lci.J.ka miamt przed godzi- ostatecznie, na. miejscu wypadku różniących się gatunkiem i wzo menty mu.....,.czne, a wśród nich gi.ersk~ego kon.iaku 0. raz 11&-
ponioslo śmierć 77 osób. Jest to - -J , Ch z ku Ra ną 19• wóz wyścjgowy marki największa ka.ta.strofa w historii PEKIN (PAP). _w ciągu na.j- rami od tkanin wyrabianych w poszukiwane akordeony - sta P14'.ros~w z . m, Vl:'~ąz -

,.Mercedes", kierowany przez sportu motorowego. Przypuszcza bliższych dwu lat opruowany Polsce na rynek wewnętrzny i nowią następny rodzaj towa- dzieckiego 1 Bulgairn. 
Francuza Pierre Levegh, pędząc . . . 'd 10- h • ta · -1 ,__ k t B I ·• k" · • "d · h t z szybkośdą 250 km na godzinę, się, ze sposrc_> . a rannyc , . kto- zos me szezego owy p....., wyko- na e spor . e glJs ie tkanmy, row, przew1 z1anyc w ego-
zderzyl się z samochodem „Au- rY_ch przewieziono _de_> . szpitala, rzY_sta.nia. za.sobó~ wodnych które nadeszły juź do sklepów, rocznym imporcie. Jednym z 
stin-Healy", kierowanym przez ~~lu - _wsku~~ c1ężluch obra- Chin. W t_ym .~1e OJ?l'acowa.ne cieszą się uznaniem kupują- ich głównych dostawców jest 
Anglika Milce Hawthorne' a. Le- zen - me wyzyJe. zosta.!1ą ro~1.= szczegolow_e P1k""" cych. Obok nich przewiduje się Niemiecka Republika Demokra 

h """~~ . b . . stw * :i. * ny u;ia.rzm.tema. szeregu na.JWtę - • . . . ty któ veg., ~.....u.ąc me ezp1eczE'.n. o, szych rzek chińskich, w tym Rze- r~wmez import wefen francus czna, z rą nasze kontak-

(PAP). 

Cenna inicjatywa 
cukrowni zdązyl ootr:zec ruch~ ręki Jad.ą- PARYŻ (PAP). - Według 06ta,tlki żółtej ora.z rzeki Jang Tse o- kich. Z innych tekstyliów - ty handlowe są coraz bardziej 

~ameg<> .zaednanunk:żeza.W:~ fang
1
io, nich doniesień, i osoby spośród raz pia.ny nawodnienia 2 milio- nasze centrale handlu zagrani ożywione. 

- me ""'ązy. za ia- 105 eh I ·w · ha · · ku ·1 · mować. Samochód jego, zderzyw ranny ZIDll4' y w szp1 u. now ziemi. cznego za p1 y w NRD, Cze- z NRD otrzymamy m. in.: W 
szy się z „Austinem" przelecial rowery marki „Simson-Suhł", Starym Polu 
przez ścianę ochronną i wpadl w wysokiej klasy aparaty foto. 

tłum widzów, eksplodując na- Dekret Rady Pan' ~i-wa graficzne różnych typów jak powc~=k p:żyt~wyp::. tychmiast. ,,Baltica", Super Doł1"na-Certa". w "tal rz3·stuje okres międzykampani.j-
l~~:h ~ok:n~~~z~ „Taxena", ,,Praktica", „Exa.cta•• ny, prowadząc suszenie ziel<ll!lek 
Ią noc operacji, ratując ofiary ł • • I • ~ . dk h oraz poważną liczbę nowocze5 oraz przeTabiając je na mączki 
straszliwego wypadku. Mieszkań o UW aszczemu I uregu owamu meuporzą owanyc nych telewirorów marki „Ru pasteW!!le. w cukrowru mionto-
cy Le Mans i liczn.i spośród przy bens". wano szereg urządzeń pome>cnii-

bylych na wyścig widzów pospie- spraw własności ziemi z reformy rolnej .i osadnictwa w ramach zawartych umów ~~c~,J~e~d~c~~r~6!~U: 
~zyli z pomocą lekarzom, dając handlowych podobne artykuł) Pierwsze próby dzialania urzą-
dobrowolnie krew do transfuzji. w h al d ta uc w eo zadaniach rozwo- są dla nich niezwykle korzys.t- ją obywate.l.sm"O polskie nadaje os rczy nam Czechoslowa- dzeń przy:niosly pozytywne wy-

Agencja AFP stwierdza na ju rolnictwa !' I.atach 1954-1955 ne. przy nadawaniu dzierżawi<>- się użytkowane goo~twa na cja. n\1<.i. Obecnie, w okl:esie si.a:ru:>k()-
margines.ie, że w czasie ostatnich i o za.pewmamu niezbędnych na ziemia zostanie oszacowana i własność bezpłatnie. W ten spo- Związek R d "eold • ::.ów od 13 czerwca br. zaczęły za 
dwóch miesięcy sport motorowv srodków dla wzrostu produkcJi od ceny szacunkowej odejmie sób killt.a tysięcy o.sób - Ma.zu- . a Z! rowmez jeżdżać do cukrowni wozy z zie-
pochlonąl poza Leveghem 5 iń- rolnej II Zjazd PZPR wskazal się pełną sumę czynszu dzierżaw rów i Warmiaków, Kaszubów 1 powiększy W tym roku dosta- lonką. Zdolność produkcyjna 
nych zawodników: dwóch zawod m. in. na konieczność uporządko nego, jaką chłop płacił Państwo Slązaków uzyska. pełne prawa wy artykułów powszechnego przerobu zielonek. na mąC?:kę 
ników włoskich - Alberhetti i wania spraw własności ziemi wemu Funduszowi Ziemi, a tak- własności uprawianej ziemi. użytku. Oprócz zegarków, m. 'A~osić będzie 50 ton na dobę.. 
Ascari, Francuza Pauschola, tych chłopów, którzy - go.spo- że 5 proc. ceny szacwi.kowej go- in. sprowadzimy z ZSRR krNies~aty'. dotychczas inne cu-
Amerykanil!la Billa Vukovitcha i darując na ziemi państwowej - spodarstwa za każdy rok dzier- REPATRIANCI s~t turystyczny (praktyczne owme rue pom~ślaly o podob-
wielokrobnego rekocdzistę świata, nie mieli jeszcze tych spraw cal żawy przed 1 styczm.ia 1945 t. łóżka polowe), płyty patefono- ndzymen·.wykor.zystaruu swych ur.zą-
Niemca Bauma. kowicie uregulowanych. Tak więc czynsz dzierżawny pla W naszym kraJ·u jest -•-. """ 

d ł ś · "el · ...... """ we normalne i wolnoobroto-pra..sa podaje pewne sz.czególy Realizując uchwałę partii, przy co~y awnym '!'a: cici om 1 tys. rodtin dawnych repatrian- t f 
charakterystyczne dla mentalno- spieszono przede wszystkim wy- Panstw. Ftmd .. Ziemi potrakto- tów, którym państwo - zgodnie we, pa e ony, błony fotogra­
,;ci organizatorów imprezy. Wy- dawanie ah."tów własności r.a wany został Jako zwykłe raty z umowal.i międzynarodowymi- ficzne, kosmetyki, perfumy, 
scigciw ani na chwilę nie przer- .demię, jaką chłopi otrzymali z przy ku~e. D7~ęki temu pew- nadało gospodarstwa jako ekwi- nakrycia stołowe. 
\\-ano. Mimo, że na miejscu ka- reformy rolnej i z osadnictwa. na częsc dzier~wców będzie walant w zamiaai. za miernie po-
tastrofy rozgrywały się dantej- W roku 1954 I w roku biet. wy- przy uw~asz~zamu wolna od zostawione za granicą. Dotych- PERLONY, NYLONY, 
sk.ie sceny, wyścigi trwały nadal, dano _ponad 230 tys. aktów wla- 5płat za ziemię. czas były róme trudności w prze FRANCUSKIE KOSMETYKI 
a z głośników nadawano skoczne sności. czyli niemal wszystkim, prowadzeniu z nimi ootatecz-
melodie taneczne Jak podaje którzy ~e otrzymali Ich w latach UWLASZCZENIE INNYCH nych rozliczeń. Dekret Rady Pań 

· poprzedmch. Dzięki temu ogólna UŻYTKOWNIKOW GRUNTOW stwa załatWia te sprawy detini- Damska bielhna perlonow-.i, 
-------------- liczba rolników, którzy od 194-i do PAŃSTWOWYCH tywnie, zwalniając da.wnych re- perłonowe i nylonowe pończo-

połowy bież. roku uzyskali pełne h ł prawo własności na ziemi"' z refor pa.tri.a.ntów od obowiązku dolm- C Y, P a.szcze igelitowe, efekto 

PLENARNE ZEBRANIE 
ZARZĄDU GŁÓWNEGO 
„CARITAS" 

Z kroniki 
faszyzaci.i . USA 

NOWY JORK. - Amerykań 
&kie ministerstwo obrony opubli­
kowało ostatnio broszurę pt. „Jak 
wyśledzić komunistę". W z wiąz 
ku z tym przewodniczący „ame­
rykańskiego związku swobód o­
bywatelskich" wystosował li.st do 
ministra obrony, Wilson.a, w któ 
rvm stwierdza, że broszura ta za­
chęca obywateli amerykańskich, 
by wzajemnie się szpiegowali i 
by interesowali się wypowiedzia 
mi oraz kontaktami swych zna­
iomych i krewnych. 

Aresztowanie 
grupy członków 
k ontrrewolucy jn ej 
organizacji 

PEKIN (PAP). - Organy be-z­
pieczcf1stwa publicznego Chiń­
•kiej Republiki Ludowej unie­
~zkodliwily ostatnio w prowincji 
Si:ansi 31-osobową grupę organi­
&acji aywersyjnej pod na.ziwą 
„partia ocalenia ojczyzny". ' 

Podczas rewizji u aresztowa­
nych, wywodzących się ze sfer 
obszarniczych, byłych urzędni­
ków kuomintangowskich ujaw­
:1iono bl'oń, odezwy kontrrewo­
lucyjne, plany przygotowywa"!le­
~'l wystąpienia zbrojnego i inne 
materiały. 

Organizacja kontrrewolucyjnil. 
oo ,a·„,1i!a sobie za cel obalenie 
u;;troju ludowego w Chinach o­
nz powrót do władzy Czang 
!-...fl;-szeka. 

" Za prawnych wlaśc::ic.ieli gron- nywa.n· l"OZI"~· t • ł • wne tk · f' nk my r<?lnej 1 z o~dnictwa, wynosi tów u.ima:ni zostali przez dekret ia. • n z Y•U u o.ny amny 1ra owe - z 
obecnie pona? milion. . . rolinicy gospodarujący na grun- m~yc~ gospodarstw. Nie bęclą Belgii, Czechosłowacji, Chiń­
Pozosta~a Jedna!' p~azna licz tach państwowych, w pooiadanie y.rięc IDSZCZać za te gospodar~twa skiej Republiki Ludawej Fran 

ha chlopow pos ada ąc eh zadnych spłat. To postanowienie CJ·1· i· NRD 'd ' 
• • 1 

• J Y w~ których oni lub ich prawni po- władzy ludowej jest dla repa- • . - _znaJ ą u nas z 
wladanm grunty panstwov:e! k~o przednicy weszli w okresieprzed triantów bardzo koczystne. pewn~sc1ą duzo <:hętnych na-
:ych prawny stan własnosc1 me wydaniem dekretu PKWN o re- bywcow. 
z~stał doty~hcz:is. uregulowany. farmie rolnej na podstawie róż-
Nie były r?wnit;z tll'e~low;'łn~ nych dokumentów, nie przeno- GOSPODARSTWA W dużej puli importowanych. 
sprawy r~iczenia repa_triant~w 1 ~zących na l!lich prawa wlas:no- OPUSZCZONE towarów będą także francuskie 
~właszcz~a _dług!>letn1ch. dzier- ści. Chodzi tu głównie 0 grwnty kosmetyki i perfumy, belgij-
<awców z1enu panstwoweJ. z parcelacj i pre :;adzonej przed Dekl:et ~Y Państw~ o. uwła- skie odkurzacze i żyle/.ki, cze-

. ' - .. •. 1 b b szczeauu i uregulowa= mny-::h eh ł k b • W celu ure!rlllowanla tych wał.· WOJną przez pa,,~. ,,o u o szar ~ . h f 1 os owac a ron myśliwska. i 
nych spraw, które znalazły wyraz ników. Prawo wl:vmości otrzy- ~prą a"."', ==c z re ormd~? sportowa oraz sprzęt turystycz 
w uchwałach II Zjazdu Partu, Ra- maja - zgodnie z dekretem - . 1 

. em, parzą Je ny h" • k" · 
da Państwa uchwaliła dekret 0 ci chłopi, którzy gospodarowali Jeszcze 2 wazne sprawx - gospo • c ms ie wieczne piól'a, 
uwłaszczeniu t uregulowaniu in- na gruntach obszarniczych, prze- darstw opusZC'llOU;vch 1 ponn ob- wyroby przemysłu ludowego i 

nych spraw własności. ziemi z re- kazanych im na podstawie u- sza.rowyc~ _t;osp~tw z retor- artystycznego, ręcznie zdobio-
formv rolnej I osadnictwa. Tekst mów wstępnych orzeczeń 0 za- my rolneJ 1 osa.druotwa. ne koszule Jedwabne j ozdoby 
dekretu O!floszony został w Dzlen- t . .._ · ' 1 ·· ó Pon'e · wdz.i metal · nlku Ustaw PRL nr 18 _ po 107 w1er<.1„aruu parce acJt grunt w, . . 1 waz ~ewna, wpra e owe. 

Wykonanie postanowień d~rett; um<?w zawartych z ~miarem. na niewielka, . }i=ba gos~arstw Niektóre z tych artykułów 
będzie miało O!Jromne znaczenie bycia n.a własność itp„ a mimo nadanych JUZ na wlasnośc przy znajdą siP, już niedługo w sprze 
dla nasze! wsi.· Jak lę oblicza, upływu wiel~1 _lat nie uzysk3.ii ~rzeprowadzeni~ .osa~ctwa zo- d . 
skorzysta bowiem z nieqo blisko prawa wlasnosci. Było to zjawi- stała przez wla ·c1c1eh opuszczo- azy. W Poznaniu podczas 
500 tys. rodzin chlot>sklch. sko przed wojną dość powsze<:h- na i obecnie gospodarują na nich Międzynarodowych Targów bę 

UWLASZCZENIE 
DZIERZAWCOW 

ne, o czym świadczy fakt, h inni ro!nicy! Rada.. P.aństwa po- dą one stanowić przeszło 30 
liczba takich rolników sięga 80 '>l;a'nowi.la, ze c~łoP1, którzy na proc. całości towarów przezna 
tys. rnch gospodąntJll obecnie, u.eys- czonych do sprzedaży detalicz 

w rozliczan.l.aeh przy uwlan- kują je n& własność zgodnie z nej. 
cza.mu tej grupy rolników przy- przepisami o :reformie rołnej i 
jęto zasadę. że jeżeli sp!acili już osa.dnietwie. 

REALIZACJA DEKRETU 
W RĘKACH PREZYDIOW 

RAD NARODOWYCH 

6 GATUNKÓW RYŻU, 
WIĘCEJ KAWY 

I HERBATY 

Ostatnio Pod przewodnictwem 
prezesa ks. A. Lempartego od.by· 
Io s.ię plenarne zebranie zarządu 
główneqo Zrzeszenia Kat(}lików 
„Caritas"'. Jak wynika ze złożo­
nych w czasie obrad "J>rawozdań, 
„Caritas" prowadzi obecnie na te· 
renie caleqo kraju 812 zakładów i 
placówek opiekuńczych, z których 
usłuq korzy•ta około 40 tys. pod· 
Cl'Piecznych. Personel prowadza· 
nych przez „Caritas" zakładów -
w większości zakonnice i zakon· 
nicy - wynosi ponad 3,5 tys. o­
sób. 

Omówiono również budżet „Ca­
ritas" na rok bieżacy, pookre~laiac, 
iż w porówna'lliu z rok.iem ubie­
głym poważnie wzrosły dotacje 
państwowe. 

KONKUll.S LITERACKI 
Z OKAZJI 10-LECIA 
W ARMII I MAZUR 

Z oka-z.i i 10-lecia pov.-rotu do 
macierzy Warmii 1 Mazur, klub li· 
terack.i w Olsztvnie wraz z Wydz. 
Kultury Woj. RN oqlosily konkurs 
otwarty na utwory literackie o te­
matyce związanej z przeszłością i 
terażniejszością tych ziem. 

Utwór możo mieć dowolną formę 
literacką. 

Termin składania prac upływa 
22 li.pca br. W konkursie przewi­
dziane są liczine naqrody pienięż-

Na podstawie przepisów dekre 
tu l"Dlnicy otrzymują na. wła.~­
ność grunty państwowe, które 
dzierżawią oo najmniej przez 3 
lata i sarni na nich gospodan1jf\. 
Jak się obliC7.a, 'z tego prawa 
skorzysta. ok, 200 tys. rodzin 
chłopskich, ma.jąeych w dzier/.a­
wic grunty państwowe. Wydzh!r­
żawi!i je oni od Państwowego 
Funduszu Ziemi - po 1 stycznia 
1945 r. oraz dawniej - od pań-
1;twa bądź też od ob=rników, 
którzy na podstawie dekretu o 
reformie rolnej zostali wymaŚz­
c zeni. 

cxni całą nale'.aiość z.a ziemię, u-. 
staloną z poprzednim właścicie­
lem lub otrzymali grunt jako 
darowi2lllę, albo też na podsta­
wie umowy o działy, wtedy ;1a­
danie następuje ·bezpłatnie. W Uwłas=zania, szacunek gospo­
Lrunych wypn<llrnch państwQ prw darstw, rozliczania i załat.w4anie 
prowadzi z chłopami odpowied- wszystkich innych spraw, które 
nie rozliczanie. reguluje dekret, przeprowadzać 

Większość sprowru:!zamych w ne. 

Rada Państwa stwarza. wszyst­
kim dzierża~om pełne możli­
\rosr1 uzyskania. dzieri..a.wi<>ne.i 
ziemi na własność. Warunki , Nl 
jakich odbywa się uwłaszczanie, 

Dekret reguluje róW111.ież spra- będą na koszt państwa, całk>owi­
wę własności gospodarstw, jakie cie bezpłatnie prezydia powiato­
na Ziemiach Odzyskanych po- wych rad narodowych. 
siadają czlcxnkowie rodzin po- Właściwa i J?ełna reałlzacja de­
przednich właścicieli, którzy u- Jr.retu Rady Panstw~, który ma ua 
tracili własność gruntu z powo- cel~ uporz~dk?wa_JUe spra~ _wła-

. _ . snosciowych z1em1, umocn1en1-e u 
du -i:iwuzyskama obywatelstwa chłopów poczucia własności swych 
pol~~1ego. TVJ'.1 ~zl<>nlcom rodzm qospodarstw, jest ważnym 1 bar­
(malzrmr-k. dz,er1, wnuki. rC'dn- dzo odpowfrdzialnym zadaniem 
ce i rodzeństwo), jeżeli po.siada- rad llilrodowych, -

tym roiku amykulów spożyw- 5-KILOMETROWY ODCINEK 
czych. - to towary kolonialne. KANAŁU WIEPRZ-KRZNA 
I talk: - o blisko 25 proc. w WYBUDUJA w CZYNIE 
porówna.mu z irok!iem ub. zwię- SPOŁECZNYM 

k.sey si~ import--iprzede wszy- 5-k11o-metrowy odcinek kanału 
stkim z Briazyłii - kilku ga- Wieprz-Kuna zobowiązali się wy 
tunków kawy prawdziwej, 0 budować w czyu:.e sp-0!cczn\"m 
S3 proc. - ilość sprowad!z.ane· chłopi z. pow . . Chełm. . . 

• . . J Jak SJe oblicza, przepracuią oni 
herbały, któreJ tradycyJnyni przv budow.ie kanału ok. 19 tys. 
juź dosbawcą są Chiny. Aby I dn·iówek, a ponadto dostarczą od­
?B!")">Oko1ć żąd.an;a polskich ncwiecln'<>i iloki. f ~rma.nel< potrz&b 
konsumentów, sprowad~ nych do pnewozen1a 2;1em1. 
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ia Festiwalu - to znaczy dla pokoju ,,Konkury'' Piechała 
w T eałrze Ziemi Łódzkiej 

Trudno było tego dnia wy­
ciągnąć na pogawędkę ko­
gokolwiek z młodych. Tka­
cze, prządki,· majstrowie, 
t echnicy, zetempowcy jak i 
n iezorganizowani z wypieka­
mi na policzkach, z widocz­
nym przejęciem obliczali swe 
siły. 

- Już tylko 54 dni...-Uu­
maczy!a Zosia Szyndel prze­
wodnicząca oddziałowego ko 
!a ZMP w ZPB im. Marchle 
wskiego. - Czy aby zdąży­
my? ..• 

Pełna entuzjazmu. ale i O­

baw była mlodzież Zakł. im. 
Marchlewskiego. Podobnie 
czuli i myśleli mk>dzi włók­
ni a rze z ZPB im. Stalina. 
Między obu tymi zakładami 
podpisana została tego dma 
pierwsza w przemyśle włó­
kienniczym umowa o współ­
zawodnictwie młodzieżowym 
na cześć Festiwalu. Lepszą, 
wydajniejszą 1 oo:llCzędmej­
szą pracą postanowiła pv­
przeć lód-zka młodzież swe 
postulaty festiwalowe. 

A postulaty te - to pokój 
i przyjaźń z młodzieżą całe­
go świata. to wzmożenie 
wspólnej walki o spokojne 

Krótkie 
wiadomości 
gospodarcze 

PRZEGLĄD OSI.'\GNIĘC 
TECHNICZNYCH NRD 

ZOBACZYMY NA T~RGACH 

Na zblifaj:\cych się Targadt 
Poznańskieh, NRD wystawi sze­
reg interesujących z punktu wi­
dzenia technicznego i konstruk-
1orskicgo maszyn i urz11idzei1. 

\Viele uwagi ~kup·•a. zapewne, 
zwłaszcza wśród sportowców, ro 
wery marki „Di.a.mant" i „Sin1-
son" - te same, na kl1irych Iw­
larze NRD osiągali swe sukcesy 
w czasie ostatniego. VIII Wyści­
gu Pokoju. 

N a bocznicy targowej stanie 
równie.i uowoozesny wagon K<>­
lejowy, piętrowy, gwarantują•y 
w)·godną Podróż dla 120 pasa:i:e­
rów. NRO )'Stawi rownicż nowo 
czesne m . ·nv rolnicze i wiele 
ma.szyn karskich, jak rów­
nież sprzęt optyc71y i precyzyj­
ny. (A) 

PRZERZUCANA EKIPA 

Ekipie łącznoścf miasta ze wsi!\ 
z ZPB im. Dubois w ci11.gu krót­
kiego okresu czterokrotnie Zlllie­
nia.no miejscowość, której ma u.­
dzielać pomocy. 

Takie przen.ucanie. .ekipy z 
miejsc-owości do m1eJSCOWO!SCt 
nie sprzyja. rozwijaniu właściwej 
:>racy ekipy łączności. (wit) 

PIERWSZY „IL" 
WYLĄDOWAL NA OKĘCIU 

Parę dni temu na lotnisku w 
Okęciu wylądował samolot pa~a 
~erski typu „IL-14" - pierws·ty 
' serii samolotów ja.kie przybę­
d„ w tym roku do Polski w wy-
11 iku umowy handlowej ze 
Związkiem Radzieckim. 

„Il," rozwija szybkość okolo 
4CO km/godz„ WYP-Osażony jest w 
szereg urzą.dze1i zapewniających 
pasażerom maksimum wygQdy. 
Okna za<>patrzone są w specia.l­
ne zasłony, uniem<Y.i;liwia.jące po 
cenie się szyb. (p.f.) 

POLĄCZENIE ZWIĄZKU 
ODZIEŻOWCOW l PRACOWXf­
KOW PilZEMYSLU SKORZA­
NEGO ZE ZWIĄZIHEM WLOK-

NIARZY 

W t h dniach nastąpi połącze 
nie d och związków za.wod-0-
wych; Włókniarzy i Pracowni­
ków Przemysłu Odzieżowego i 
Skórzanego. Zjazd połączenfowy 
delegatów obu Z'll-iązków odbę­
dzie się w dniu 19 czerwca br. 
w sali Sparty przy ul. Północnej, 
bezpośrednio po kraj{JW}'ch zjaz­
dach poozczególnych organizacji 
związkowych. (F) 

MARIAN PIECHAL - Wybór 
Poezji. Czyt. 1955, str. 183, zł 8,90 

Wybór poezji laureata nagrody 
m. Lodzi im. Juliana Tuwima, o­
bejmuje dawne i nowe wiersze 
w ybrane m. in. ze zbiorów 
„Krzyk z miasta" , „Srebrna wa­
ga ", ,,Rzecz słowicza", uZ rozgro 
mu", „Wiersze powojenne". To­
m ik ten stanowi przekrój twór­
czości poety w granicach lat 
1929.---

życie czlowielm, !karżdego czlo 
wieka bez względu na to, w 
której zamieszkuje części 
świata, jakie wyznaje poglą­
dy. jakiego koloru jest jego 
skóra. 

W Łodzi i w Warszawie, 
w Berlinie i w Paryżu, w mia 
stach i wsiach na całym glo­
bie ziemskim młodzież coraz 
bardz1eJ zdaje sobie sprawę, 
że jej przyszłość wiąże s-ię z 
utrwaleniem pokojowych sto 
sunków między narodami. 

Coraz więcej młodych 

do spotkania mlodzleży swych 
krajów z tr'lodzieżą wolnych 
narodów, wy-z:wolonych oo 
ucisku 1 wyzysku kapitalisty­
cznego. Niewątpliwie rządy 

te będą starały się przeszko­
dzić delegatom w przyjeździe 
do WaTSzawy. 

niebezpieczeństw, jakich nie 
poikona·łaiby młodzież z kra­
jów kaipitalistycznych i ko-
1,,.nialnych, zdążająca na Fe­
stiwal? 

Z przeszło 100 klrajów przy I 
jedzie mtodzież do Warsza­
wy w lipcowych dniach Fe­
stiwalu, ze wszystkich państw 
Europy, z dalekiej Austr«iii, 
Cejlonu, Sudanu, Syrii i Li­
banu, z USA i Indii i innych 
najodleglejszych krajów św1 a 
ta. 

Przywiezie ze sobą piękne 
poda'l"ki: wiarę w naj.<;zlache 
tnie,isze ideały ludzkie. mło­
dzieńczy entuz,ia:zm i posta­
nowienie walki w imię tych 
idealów. 

dziewcząt i chłopców rozu­
mie, iż tylko rokowania po­
winny rozstrzygać spory mię 
dzynarodowe. - Rozumie, że 
presja milionów prostych lu­
dzi zmusiła agresorów do co­
fnięcia się w Korei i Wietna 
mie, że na tej samej sile ó­
parła się walka o su­
werenność Austrii, a ·więc że 
od każdego z nas - w Be:--. 
linie, Moskwie. Pekinie. w 
Paryżu czy Nowym Yorku, 
zależą losy świata. bo my 
wszyscy razem st,anowimv tę 
wielką, decydującą politycz­
ną snę. 

Nie we wszystkich też kra 
jach młodzież ma jednakowo 
dogodne warunki do wyjaz­
du na Festiwal. Dlatego też 
powołano do życia narodowe 
komitety przygotowawcze, 
które urządzają manifesta­
cyjne festyny i zbiórki, ab:v 
zebrać odpowiednie fundu­
sze na pomoc dla delegatów 
na kongres. Komitety· te mo­
bilizują środki finansowe na 
fundusz solidarnościowy 1 

przekazują je do dyspozycji 
Międzynarodowego Komitetu 
Przygotowawczego Festiwa­
lu. 

W tej wspólnocie młodzie­
ży świata ma swoje miejsce 
i mlodzież łódzka. 

Janina Łukowska l Mieczysław Popławski 
Fot. Pl. Sm:igacz 

Tysiące kilometrów prze­
mierzą młodzi delegaci na 
Festiwal. Już przygotowania 
do przyjarou każdego z nich 
s.tają się mani festacją poko­
jową. Są rządy. które czym:i 
wszystko, aby nie dopuścić 

W krajach kapitalistycz­
nych młodzież obejmuje pa­
tronaty nad młodzieżą kra­
iów kolomalnych, udającą się 
na Festiwal. Czyż nie jest to 
wymowny wyraz solidarno­
ści i braterstwa, a ta·kże ol­
brzymiej siły coraz to potęż 
11iejszej idei obrony pokoju i 
praw czlo\\..-ieka? 

Chcemy powitać Festiwal 
najlepszą pracą. Chcemy dać 
z siebie wszystko, aby to, co 
robimy, było z korzyścią dla 
naszego kra,ju a tym samym 
dla pokoju. Chcemy dorów­
n:ić w pracy najlepszym spn­
śród nas - powiedział mło­
dy robootni'k ZPB im. Mar­
chlewskiego - Bryszewski 
przy okazji pod'Pisania umo­
wy o przedtermitnowym wspól 
zawodnictwie. 

Pisal.iśmy niedawno w na. 
szej gazecie, że dobór reper­
iuaru dLa teatru wiejskiego 
nie jest sprawq latwq. Obok 
sztuk kLasycznych i wspól­
czesnych o lematyce miej. 
skiej wieś chcia.laby niewqt­
piiwie oglqdać także sztuki, 
obrazujqce w artystycznej 
formie jej własne życie. A 
wiemy dobrze, że na tie 
wciąt jeszcze niezaJowa!a '•t. 
ce; sytuacji we wspólczesneJ 
drama.turgii poLskiej dobrl)ch 
sztuk o tematyce wiejskiej 
prawie że nie ma. 

Czyż nie napawa dumą i 
wzruszeniem, wiarą w potę­
gę mas i silę tych mas fakt, 
iż nie ma takich trudności i 

Dlatego też w ZPB im. Mar 
chlewskiego, w ZPB im. 
Stalina i in:nych fabrykach 
rodzą się coraz to nowe po­
mysły noiwatorskie na cześć 
FesliwaLu. powstają zespoły 
współzawodnictwa przedfe­
.-tiwalowego. W ZPB im. Mar 
chlewskiego młodzież zorga­
nizowała w tych dniach nowe I 
brygady produkcyjne n<1 

cze$ć Festiwalu. Pragną one 
docównać w pracy p1-mduią­
cej brygadzie młodzieżowej 
im. H . Sawickie.i, która prze­
k!·acza plany we wszystkich 
\\·skaźn ikach. 

\V 150 c-oczoicę urodzin Andersena l Do pozyt ywnego rezultatu 
w tej dziedzinie doprowadzi­
la współpraca Teatru Ziemi 
Łódzkiej z Łódzkim Literaiem 
Marianem Piecha Lem. Ef Pk. 
tern jej jest komedia „Kon­
kury", z którą jeden z zespo­
łów TZŁ objeżdża teren 
U'iejski. Trzeba niewątpiiwie 
przypisać jako zasługę Pie. 
cha!.owi, że wyczuł potrzeby 
chwili i stworzył utwór u­
:i1Jtkowy, zaprowicmy d.użq 
dozą I.udowego humoru i po­
siadajqcy urok i świeżość. 

- Będziemy pracować tak, 
jak nasze koleża,nki z bryga­
dy im. H. Sawickie.i - mó-· 
wią mlodzi tka-cze. majstro­
wie i prządki. 

Piękną bajkę Andersena „S~iniopas" wystawily w świPtłicy 
I Szkoły TPD, dzieci klasy 14pod kierunklem wychowawczy­
ni ob. S. Labędz.kiej. W ten sposób przyczyniono się do ucz­
czenia 150 rocznicy urodzin wielkiego pisarza. i przyjaciela 

Bo młodzież włókniarski ej 
Łodzi zna społeczny sens 
S"-'P-J pracy. wie. że potega 
om?U polrnju rośnie wraz z 
jego potęgą gospodarczą . I 
dlatego chce uczcić '\\oielkie 
święto młodzieży wiel•ką de­
mnnstracją czynu produkcyj 
nego. 

K.Wyrz. 

PiechaL w odważny sposób 
zdał sobie sprawę z faktu, że 
na wie!ki repertuar d!a wsi 
trzeba będzie jeszcze pocze. 
kać i że grunt dl.a niego przy 
gotowujq wiaśnie sztuki ty­
pu „Konkt~rów", łatwo przy­
swajatne dl.a chłopskiego wi. 
dza, btiskie mu tematycznie, 
a jednocześnifl zarażające go 
zamilowa.niem do teatru. I 
wlaśnie wbrew pięknodu­
chom i estetom, kręcqcym n.a dzieci. Fot. L. Olejniczak 

Stare miasto niemieckie Weima<r by­
•- lo niedawno widow.nią wie1kich u­
roczystości ku czci Schillera i Goethego, 
którzy tutaj żyli i pracowali przez wie­
le lat. Szerokim echem w Niemczech i 
calym kulturalnym śWiecie odbiło się 
m. in. wspaniałe przemówienie sędzi­
wego Toma.sza Manna, godnego konty­
nuatora tradycji tych dwóch poetów -
odnowicieli. 

W związku z tymi obchodami, dla za­
akcentowania ich nowej treści, poeta 
niemiec-ki Johannes Becher wspomniał 
o napisie, jaki przez kilka dni po wy­
zwoleniu miasta widniał na podmuro­
waniu domu Schillera. Oto sierżant Ar­
mii Radz:eckiej, która wyzwoliła Wei­
mar - w cywilu nauczyciel wiejski z 
Syberii - napisał kredą słowa: „Szy­
ler, wy swobodny!" (Schiller, jest pan 
wolny!) 
Działo się to w czasie, kiedy serca 

narodów europejskich przepełniała stra­
szna nienawiść do faszyzmu niemiec­
kiego. Ale zwykły żołnierz radziecki, 
podobnie jaik tysiące jego towa.rzyszy, 
umiał oddzielić ustrój od narodu, 
chwilę bieżącą od wielowiekowej chwa­
lebnej kultury. 

Dlaczego piszemy o tych sprawach? 
Oczywiście przywodzą nam je na myśl 
nasze własne, blisko wszystkich Pola­
ków obchodzące wydarzen1a. Nieda­
wno Centralne Archiwum Bia!oruskiej 
SRR opubli>kowalo niezmiernej wagi 
dokument: rozporządzenie radzieckiego 
Powiatowego Komit€tu Rewolvcyjnego 
w Nowogródku z 1920 roku, w sprawie 
przyznania pomieszczenia i organizacji 
muzeum Adama M1ckiewicza-„znaine­
go całemu światu wielkiego poety pol­
skiego". 
Rozporządzenie zawiera 5 paTa·gra­

fów: poleca się w nich zebranie w mo­
żlhvie krótkim czasie wszelkich pamią­
tek p0 Poecie na terenie powiatu, od­
nalezienie rękopisów. dokumentów, 
stworzenie biblioteki ii1xl.. 

ów nakaz, sam w sobie zwyczajny i 
naturalny, nabiera jednak cech niezwy­
kłych. gdy weźmie się pod uwagę o-

w rodzi~nych 
stronach 

MICKIEWICZA 
kres, w jakim go ogłoszono: tygodnie 
najba.rdziej za.ciekłych walk z wojska­
mi Piłsudskiego, które wlaśnie znajdo­
wały się w ofensywie i przesuwały li­
nię frontu w kierunku Nowogródka. 

Trudno oprzeć się wymowie tego fa­
ktu. Warto go zapamiętać, jakkolwiek 
zawierucha wojenna przeszkodziła pra­
ktycznej realizacji zamierzenia, Dziś, 
po trzydzie.o;tu pięciu latach - w &ku 
Mickiewiczowskim - interes'l.lje z pe­
wnością wszystkich, kto i w jaki spo­
sób sprawuje pieczę nad miejscami ro­
dzinnymi, domami i za'kątkami, upa­
miętnionymi pobytem w nich Poety. 

Przede wszystkim - jaki los spotka! 
slawny domek w N.owogródku, z gan­
kiem podpairtym filarkami? Otóż w la­
tach ostatnie) wojny domek ten wielo­
krotnie od czasu śmierci Miokiewic:w 
prrebudowywa:ny i rekonstruowaITTy -
spalili dosziczętnie najeźdźcy hitlerow­
scy. Niedawno zakończyła się jego od­
budowa: odtworzono w możliwie naj­
wierniejs-zym kształcie pierwotny wy­
gląd zewnętrmiy, rozmie57.CZenie sal i 
pokojów, szczegóły wylkończenia wnętrz. 
Obecnie, ze wszystkich ośrodków kul­
turalnych Zwią'llku Radzieckiego nad­
chodzą niemal codziennie - na apel 
dyrekcji muzeum-listy i pac.21ki z cen­
nymi ekspona•tami. 

Ek.spoolaty muzealne dzielą się we­
dług klucza tematycznego: „Młodość 
poety", „Mickiewicz w Rosji", „Mickie­
wicz na Zachodzie" itd. Najoryginalniej 
bodaj pomyślany jest dział „Nairody ra­
dzieckie czczą pamięć polskiego geniu-

&za". Znajdujemy tu dokładne opisy 
miejsc, w kt-Orych bywał Mickjew1cz 
oraz okoliczności, ja•kie tym podróżom 
towarzyszyły; po'N-szechną uwagę sku­
piają d:zies1ątki starych i nowych wy­
dań Mickiewicza w różnych językach, 
a nawet narzeczach ludów, zamieszku­
jacych Związek Radziecki. Dalej-dlu­
gle listy ulic, placów. kołchozów, klu­
bów i szkól, n06zących imię Poety; wy­
powiedzi o nim najwybitniejszych 
przedsta·wicieli nauki, sztuki. polityki. 

Ostatnio z Centralnego Archiwum 
Republiki Litewskie.i nadeszło 6 oryg'.­
nalnvch dokumentów: podania Mickie­
wicz~ do rektoratu Uniwersytetu Wi­
leńskiego, odpowiedzi jego na pytania 
komisji śledczej, Jak również ciekawe 
materiały z proce:'>u Filon1atów. Mu­
zeum wzboga.ca się poza tym szybko 
dzięki darom prywatnych osób: np. pe­
wien bibliofil moskiewski przysłał sit-a­
re zeszyty nutowe z połowy XIX wie­
ku, pieśni do slów sonetów Adama Mi­
ckiewicza. 

A co dzieje się poza Nowogródkiem, 
w innych „Mickiewiczowskich" okoli­
cach. We wsi Szczorsy, gdzie powstał 
pierwszy wariaint poemaitu „Grażyna", 
władze miejscowe otaczają tros-kliwą 
opieką potężny. bujnie rozrośnięty dąb. 
Niedawno odnowiony W6'ta.l „kamień 
F1laretów" w osiedlu Kuty - upamięt­
nienie .burzliwych spotkań młodzieży 
wileńskiej pod przewodem • Adama. 
OchrOTlJi.e i pielęgnacji podlega posadzo­
na ręką Poety brzoza w dawnym ma­
jątku Tuchanowicze, rodzi:nnej siedzi­
bie Mairyli Wereszczakówny. 

Działalność radzieckich miłośników 
poety nie ograll1icza się do troski o pa­
miątki i zabytki. Wielu młodych nau­
kowców bialoruskich opracowuje rzad­
ko poruszane tematy, jaik np. „Moty­
wy białoruslki<lh pieśni w dziełach Mi­
ckiewicza", SllCZególnie zaś owocnie tru­
dzą się na tym właśnie poliu pdkre­
wieństwa kultur nasi polscy studenci, 
kształcący się w wyższych uczelniach 
Zwią7lku Radzieckiego, 

STEFAN RYMARZ. 

wszystko nosem, „Konkury''. 
podbiły lódzką wieś. Chiopi 
dobrze bawiq się na. przedsta 
wieniu, żywo reagujq na 
każdy zawarty w sztuce zart, 
no i szczerze sympa.tyzują z 
wdowq Chudzi.akową, jej cór 
ką, traktorzystą Cieciorkiem 
i spóŁdziekq Bukszpane~i, 
cieszq się z niepowodzenia 
kulaka Wypiórskiego. 

Akcja „Konkurów" jest 
prościutka, nieskomplikowa­
na, aie wartka.. Nie ma t~ 
nadmien:iego gadulstwa, am 
natarczywości w podawaniu. 
po!itycznych. treści. Postacie 
boho,terów sq wprawdzie tro­
chę schematycznie podzieLone 
na biale i czarne wedlug an. 
kiety personalnej, aie przl! 
bezpretensjorudności . ca~e~ 
sztuki nie jest to byna3mnie3 
rażące. Wesole kuplety przy­
jemnie uzupelniają całość. 

„Konkury" wyreżyserowal 
Konrad Łaszewski, dobrze 
wyczuwajqc wlaśnie owq ich. 
bezpretensjona!ność i dajqc 
czyste, przyjemne pr~edsta­
wienie. Wśród ak.torow n.a 
czoło wysuwa się Ja.nin.a Łu. 
kawska w ro!i Chudziak.owej, 
na której zgodnie z intencja­
mi autora opiera się glówny 
ciężar przedstawienia. 

Podoba się również Mie~ 
czysla.w Poplawski w roh 

starego „Wypióra", który stwo 
rzyl sytwetkę trochę przery· 
sowaną i uproszczoną, ale 
może dlatego wlasnie pasują­
cq do cawści. ·w pozostalych 
rotach występujq: Elżbieta 
WUska i Maria Niedźwiecka 
oraz Edward Łowicki i Ja­
nusz Pniewski. Scenografia 
Mieczysiawa Wiśniewskiego. 

W sumie, przy pewnych 
brakach, mHe, pożyteczne 
przedstawienie. 

WŁADYSŁAW ORŁOWSKI 

Raidy szlakiem 
chłopskich walk 
rewo I ucyjnycb 
1905 r. 

Komis.je turystyki pieszej, 
wodnej i kol.iairskiej przy 
łódzkim PTI - K zo;ganizo­
wały V Ok!I"ęgowy Ra.id Tu­
ry~tyczny szlakiem walk re­
wolucyjrnych chłopów w Pol­
sce w 1905 r. 

I W raidrzie W2lię!o u<Wilał kil­
kadziesiią•t 5 i 6-osobowych 

I drużyn, któfe płynąc, jadąc 
lutb maszeru,jąc czterema s:zJJ.ia­

. kiami spotkały się u Niebie-
skich żródeł pod Tomaszo­
wem Maz. 

Wszyst:lcim ucrestnikom rali.­
d1U, którizy przebyli przewi­
dzi.ane trasy, mil.iilczon.o punkty 
n.a od7JTI.aki twys·ty>ome. 

K.illkana·ście drużyn na~ 
d!2XllilO sprzętem turystJ"CZilym, 
51POCtowym, wydawnictwami 
kraij~ymi itp. M. in. 
wy.różniibno, jako najmłodszą 
drużynę na raidzie, młodzież 
Liceum H.aindlowego n.a Księ-. 
żyro Młynie oraiz grupę ucz­
:rui.ów z Tecłmikum Przemysłu 
Włók.ienn.i'Czego w Łodrzi. 

Z. KONIOKI 
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Jeszcze o spóf dz1ełczości 

Parawan 
pracy 

• nie 
w Łodzi 

dbalstwcł 
Takie wczasy„. 

Aby wypełnić na.kreślony 
na pierwsze dwa kwartały 
bieżącego roku plan rozwoju 
sieci punktów usługowych, 
usługowa spółdzielczość pra­
cy w Łodzi powinńa w ciągu 
ostatniego miesiąca tego o­
kresu uruchomić 137 punk­
tów usług przemysłowych. 
A więc w ciągu miesiąca po­
zostało do zrobienia prawie 
tyle, ile w ciągu czterech 
miesięcy, w których urucho­
miono 162 punkty. 

Chodzi tu głównie o usłu­
gi przemysłowe, tzn. krawie­
ckie, szewskie, metalowe, 
drzewne itp. W usługach nie 
przemysłowych (budowlane, 
fryzjerskie, pomocy domo­
wej, fotograficzne, rozryw­
kowe itp.) plan rozwoju sie­
ci jest wykonywany bez za­

' hamowań, a nawet z pewny­
mi nadwyżkami w niektó­
rych branżach. 

Od uruchomienia tych 137 
punktów zależy w · dużym 

W piątek 
ujrzymy Węgrów 
w meczu 

z „Włókniarzem" 
Ujrzeć Węgrów w me-

czu piłki nożnej - to dznsiaj 
nie lada atrakcjta. I oto za kil­
ka dni atrakcja taka czeka 
mies'Lklańców ŁodzL 
Bawiący w naszym mieście 

artyści cyrku „Budapest'· 
zdra<l.:ziający również n1epo­
wsredni talent piłkarski, rZJU­

cili rękawice Radzie Okręgo­
wej „Włók.niar:zia". RękawilCa 
wstała podjęta i spotkanie 
odbędzie się w nadchodzący 

piątek 17 bm. o godz. 16 na 
stadiionie „Włókni.aT:zia" przy 
ul. Kilińskiego 188. 

Mecz uzupełnią pokazy 
żonglerki i akrobacji pa:rtero­
wej w wykonaniu naszych 
węgierskich goścL Biiety w 
cenie 6 i 4 zł, są jiUŻ do naby­
ci.a w „Orbisie" (Piotrkow­
ska 65) i w kasach cyinku. 

Prelekcja 
dla radnych 

(se), 

Prezydium Rady Narodowet za. 
wiadamia, te w czwartek, dnia 
16 czerwca 1955 r., o godz. 18, w 
qablnecle radnego (ul. Piotrkow­
ska 1041 odbędzie się kolejnw pre­
lekcja na temat „Aktualna sytua­
cja międzynarodowa". 

Udział w zajęciu winni wziąć 
członkowie i zastępcy Rady Naro­
dowej m. Łodzi. członkowie prezy 
dlów I radni DRN. 

stopniu poprawa stylu pracy 
calej naszej spóldzielczośei 
usługowej. Nowe punkty od­
powiednio rozmieszc7A>ne mo 
głyby poważnie zmniejszyć 
istniejące braki, przez co 
wszystkie - i nnwc i stare 
punkty - niewątpliwie le­
piej zai;pokajałyby potrzeby 
mieszltańców f,.odzi. 

Ale czy to zadanie urucho­
mienia 137 punktów w ciągu 
miesiąca jest możliwe do zre­
alizowania? 

Jeśliby za miernik wziąć 
tempo, w jakim uruch'amia­
no nowe punkty usługowe w 
pierwszych miesiącach tego 
roku, spółdzielczość pracy 
mogla.by zrealizować co naj­
wyżej trzecią część {lakreślo­
nego planu.' Ale czy L~tnieją 
możliwości przyspieszenia te­
go tempa? · 

WYKRĘCANIE 
SIĘ SIANEM 

Kogokolwiek byście zapy­
tali z instytucji zaintereso­
wa:nych i odpowiedzialnych 
za rozwój spółdzielczości u­
sługowe.i w Łodzi: czy to 
przedstawicieli odpowiednich 
agend rad narodowych, czy 
też 'kierowników spółdzielń 
albo członków Zarządu ŁZSP 
- wscyscy wam odpowie­
dzą, że największą tru­
dnością obiektywną jest brak 
lokali w Łodzi. Ciężka 
sytuacja lokalowa w naszym 
mieście jest bowiem faktem 
niewątpliwym i ona to stała 
się... czynni1kiem usprawie­
dliwiającyłl'. niedbalstwo i 
brak energii. 

Charakterystycznym dowo-
dem naszej oceny jest sprawa 
lokalu przy ni. Nowej 43. Refe­
rat przemysłu, decydujący w 
tych sprawaeh, polecił Spół­

dzielni „Mater" zorgani2owa­
nie pun'ktu usługowego w tym 
lokalu. Ponieważ zarządowi 
spółdzielni wcale nie zależy na 
organizowaniu punktów usht­
g«nvych (duży kłopot - mały 
zysk), więc powołał się na .•. 
praworządność 900jallstyczn1ł. 
Oświadczył mianowicie, że nie 
przystąpi do remontu lokalu, 
póki nie otrzyma. formalnej de­
cyzji Komisji Lokalowej. Cze­
kano ~c tak długo, a.ż do lo­
kalu wta.rgnl\ł znów ... niepra.wo 
rządny lokator. Ma.my podsta­
wy przypuszcrzać, że ~ 
Spółdzielni „Mater" się tym 
nie martwi, a. raczej jest zado­
wolony, bo po'llbył się kłopotu. 

Podobnie poot.ępuje spół­
dzielnia „Guma", której je­
szcze w 1'ipcu 1953 roku przy 
dzielono lokal przy ul. Rzgo­
wskiej 28. Czy zarząd „Gu­
my" też czeka, aż zlituje się 
nad nim jakiś „dziki" loka­
tor? 

Takich przykładów m(1i;na 
by przytoczyć dużo więcej. 

W jednym wypadku nie przy 
stępowano do remontu, bo 
czekano na materiały budo­
wlane, w mnym czekano na 
dokumentację, czy też n.a u­
rządzenia potrzebne do wypo 
sażenia punktu. Wiemy oczy_ 
wiście. że czasem i o mate­
riały nie jest łatwo, ale czy 
Łódz,ki Związek Spółdzielni 
Pracy wyobraża sobie, iż 
Prezydium Rady Narodowej 
zaangażuje specjalnego pra­
cowni,ka, który by co dzień 
rano . przychodził się pytać 
co jest potrzebne i natych­
miast to dostarczał? A jeśli 
już nawet nie można było od 
razu przystąpić do remontu, 
to czy kierownictwo spóldziel 
ni nie powinno pomyśleć o 
właściwym zabezpieczeniu 
lokalu? 

SPRAWA 
BARAKOW - PAWll..ONOW 

Swego rodzaju przykładem 
jest tu sprawa (mówi się o 
niej od dwóch lat) budowy 
pięciu baraków pawilo­
nów usrugowych. Rada Naro 
dowa zatwierdzila ich budo­
wę w bieżącym roku. Na O­

statniej konferencji spóldziel 
czości usługowej dowiedzieli­
śmy się. że Centralny Zwią­
zek Spóldzie1ni Pracy za­
twierdza ich dokumentację 
techniczną już od kiłku mie­
sięcy i... nie wiadomo kiedy 
zatwierdzi. Czy uda się więc 
te baraki w tym roku wybu­
dować? 

Po wielu miesiącach tar­
gów i interwencji Centralny 
Związek Spółdzielni Pracy 
zgodzil się wreszcie na kon­
cepcję wysuwaną od począt-

czyła się o plac przy zbiegu 
ulic Piotl'kowskiej i Jaracza. 
Na obydwu placach powstały 
strzelnice prywatne. 

MOŻLIWOSCI ISTNIEJĄ 

Powtarzamy: uruchomierue 
137 punktów usługowych do 
dnia 30 czerwca br. nie jest 
sprawą łatwą. Wydaje się 
nam, że spółdzielczość pracy 
zasłużyłaby na uznanie, gdy­
by udało się jej nadgonić 
swoje zaległości nawet w te" 
minie nieco dłuższym. Tym 
ba~ej, że nakreślony na 
pierwsze półrocze plan roz­
woju sieci punktów usługo­
wych, stanowi około 75 proc. 
planu na cały rok 1955. 

Nie zamierzamy zaprzeczać 
że trudności lokalowe są ~ 
Łodzi. pow:iżnc. Stwierdzamy j 
jedyme, ze korzystanie z 
tych trudności po to, by u­
sprawiedliwić własne nie­
dbalstwo lub brak energii do 
niczego nie doprowadzi. 

Istnieją poważne możliwo­
ści przyspieszenia rozwoju u­
sług w Łodzi, zależne są one 
jednak przede wszystkim od 
energii i inicjatywy w pracy 
kierownictw poszczególnych 
spółdzielni oraz Zarządu 
Uslug przy Łódzkim Związku 
Spółdzielllli Pracy. 

(les) , 

WTOREK, 14 CZERWCA 

ku przez ŁZSP, by pawilony 12.15 Muz. rozrywkowa. 12.:30 
te wybudować według typo- Polskie melodie tanecZlil.e. 13.30 
wej dokumentacji opracowa- Audy~ja dla kółek młodych ge­
nej dla wiejskich pawilonów <'grafaw. 14.10 Audycja szkolna 
usługowych typu „ciężkich". dla klas I, III i IV. 14.30 Radzie­
Czy ta decyz.ia .iedna.k nie eka muzyka ludowa. 14.55 K=­
mogła za.paść o kilka miesię- cert solistów. 15.25 Fragmenty z 
cy wcześniej? węgierskiej operetki kobipozyto-

ra Gusko Jeno „Piękna paster-
Niesprawiedliwością bylo- ka". 16.00 (L) Felietoo pt. „Zwie­

by jednakże sugerować, że dzajmy Lódź". 16.07 (L) Co przy 
całą winę za żółwie tempo nosi trzeci numer „Kroniki". 
uruchamiania nowych punk. 16:20 (L) Młodzi muzycy przed 
tów uslug01Wych ponosi Cen- mikrofonem. 16.35 (L) Muzyka 
tralny lub Łódzki Związek r<;ittyw~ ?- płyt. 17.00 Audy­
eo....AM . 

1 
. . ki CJa dla dz:iec1. 17.30 Koncert roz­

..,..,..,,„z1e iru Pracy l erow- ryWkowy w wykonaniu orkiestry 
nictwo po6'ZCZególnych spół- mandolinistów. 17.30 (L) Lód7lki 
dzielń. Duż.o dałoby się tak- dziennik radiowy. 17.45 (L) Mu­
że powiedzieć pod arl„resem zyka tane=na. 18.00 (L) P<xl ma 
niektórych prezydiów dziel- kiem Festiwalu, audycja slowno­
nicowych rad narodowych muzyczna. 18.20 Prokofiew - VII 
kt' · 'ed 1 k 1 1 b 1 ' sonata fo.rtep. 18.40 Piosenki ra-

ore meJ . en o ~ u P ~c, dzieokie. 19.00 Muzyka i aktu'łl-
o 'który ubiegała się spóldz1et r.ości. 19.25 Na biahm kamieniu 
czość pracy przyznały prywa - fragment. 19.45 Tydzień muzy 
tnym przedsiębiorcom. Przez ki austriackiej. 20.45 Muzyka roz 
dwa lata starała się spół<lziel rywk?wa. 20.~ ;icfoi. 21.15 Re­
nia 'Inscenizacja" o plac pod P<>rtaz literacin. -:1.50 ~u.zyka ta-

ki ' · · · lneczna. 22.00 Ta1emn1ca starego 
cy odTom. I. strzelnic~ przy zegara 22.40 Beethoven - kwar-
ul. Obroncow Stalin~du tet smyczkowy e-moll. 23.15 Wi-
14-16. Uporczywa walka to- teslaw Nowak serenada F-dur. 

Zimno nie zimno, ale wio­
sna sie kończy i najw11ższy 
czas postarać sie o wczasy. 
Tylko nie wiem, gdzie sie w 
tern roku wybrać, żeby ci.zie 
ci.om nie przeszkadzać, bo w 
zeszłem muszę sie przyznać 

- że owszem. 
A zaczęło sie już w pocią­

gu do Międzyzdrojów. Mia­
łem miejsce przy oknie -
myślę sobie - będzie można 
się zdrzymnqć. Troszkie da­
lej siedziała jakaś mamusia 
z chiopczykiem. Jakeśmy ru 
szyti, ta mamusia zaznacza 
dwuznacznie: 

- Nic nie widzisz, Zygmu 
siu, prawda? Sta-re byki przy 
oknach sie pMOZWalali, a 
dziecko nie może wygtq,d.ać. 

Tak to się 1i nasz dba o 
przyszlość narodu. 

No to ja sie Jllodnieslem i 
mówie do tego Zygmusia: 

- Przesiądż ste ze mną, 
chłopczyku. 
Zygmuś się przesiadł, ate 

wszyscy pasażerowie tak się 
poprawiH na ławce, że moje 
miejsce gd:z:ieś wsiąklo i zmu 
szony bylem stać przy oknie. 
Zygmuś wyglqdal i nic m1iie 
na razie nie mówil, ale ko­
niec końców, zacząl mnie ko 
pać w piszczel i ska-.żyć sie 
mamusi, że mu krowy za­
słaniam. 

z początku nw brałem te­
go pod uwagie. ale jak mnie 
przy trzeciej krowie ko1rnql 
w jabłko, przeniosłem sio "ta 

korytarz i jechałem na wa­
lizce. Było to troszkie męczą 
ce, walizka dwa ra:;;y sio roz 
twierala i rzeczy rozsypy­
wali się po podłodze. Na do 
bitek kotlet, co mnie go Gie 
nia na drogie data, wtroi! ja 
kiś pies, Jotóren pod ławką 
siedizial. Aie zajechało sie ja 
koś do tych Międzyzdrojów. 

Zygmusia z mamusią stra 
ciłem z oczów, dopiero we 
wczasowem domu pod tytu­
łem „Robotnik" żeśmy s'ę 
sp0tkaU przy wyznaczaniu 
pokoi. 
. A detalic2'nie to było tak. 
KierOW'ft.ik nie chciał przy­
jąć Zyqmusia, bo był n~ za 
pisany i w og6ie zaznaczał, 
że wczasy są wvpocz1111.kowe 
dl.a OON>stych., a dz-i.ee\ m.ogo. 
ten wypoczynek utrudniać. 

Ale mamusia, jak sie voka 
zaŁo niejaka pcmi Kroptwko, 
po10sia.dta 114 n\ego, że jest 
ide<>4>gicZ711ie niedotarty, że 
dzieci przyszłość narodu sta 
nowią i przede wszystkim 
muszą na v.x:zasMh sH na­
bierać. A zresztą dziecko jest 
grzeczne, spokojne i ciche. 

Wtenczas ja sie wtrąciłem 
i mówiP. że faktycznie przy­
szlość narodu przede wszy­
stkiem i chłopczyk. chociaż 
troszkie kopie, nikomu nie 
będzie przeszkadzał. po dru 

Od tej chwi1i opowieść o niewoli 
„gottwaldowców" rozbiła się na tyle 
wątków, ile było grup, ilu było po­
szczególnych marynarzy. Ale choć 
każdy przeżywał te. długie miesiące 
w osamotnieniu, wszyscy odczuwali 
je podobnie. Bo jednakowe były me­
tody tel'roru stosowane przez czang­
kaiszekowców i jednakowe były my­
śli i dążenia uwięzionych - nie dać 
się załamać, dotrzymać wierności lu­
d0wej banderze. wrócić do Polski. 

WIESŁAW ANDRZEJEWSKI 10) 
&ię p1-zy stolikach, wzięli owe „girl­
sy" na kolana i popijając obficie 
zachęcali mnie do tego samego. Przy 
okazji zinalazł .się obok fowgraf, któ­
ry co chwila robił nam zdjęci.a. Nie 
miałem wątpliwości, że zo.st.aną one 
użyte w tych samych <:i;Jlach, co te, 
które podtykano mi na prze;.łucha­
niach. Rozgoryczony wtedy byłem 
do ostatecznych granic. Zacząłem się 
domagać by pozwolono mi wysyłać 
listy do rodziny, a poza tym, zażą­
dałem jeszcze natychmiastowe.go po 
wrotu do hctelu. Oficerom popsuło 
to widocznie humor do zabawy i 
choć jakiś czas nalegali, bym pocze­
kał in.a Tesztę załogi, która niby Lad.a 
chwila miała się tu zjawić, odw'eźli 
mnie wreszcie, nicze.go nie WISkóraw 
sz.y. Wtedy przyrzekłem sobie, że 
więcej już nie dam się nabrać n.a ich 
„,kino" ... 

Ażeby dokładnie spisał p!lleżycia 
dwudziestu marynarzy z „Gottwal­
da" w czasie najgorszego dla nich 
okresu iz'Olacji., trzeba by chyba ca­
łego tomu. Z ikoniecziności. więc do­
wiemy się ty<.liko o losach kiJlk.u z 
nich. Myślę jednak, że nawet tak 
skromne wiadomości, pozwolą wy­
o braz'ć sobie, co przeszli ci. 1udziie na 
Taiwaniie. , 
Pociągam za rękaw eiedzącego naj 

bliżej jednego z łodziian, Jmka Po­
ciejewskiego. 

- Opowiedz jak ci się wiodło w 
okresie izolacji. 

- Wiodło się ... - Julek uśmiecha 
się gorzko. 

- Zbyt lekkie i delilkatne o:::re­
ślenie. Dostałem pomie<>·zczenie 
najpierw w jakimś. hotelu w Kao-· 
Hsiung. Mie,s?Jkałem w ciasnym dwu 
osobowym pokoiku, mając za współ­
lokatora oficera MP. Facet ten. nie 
tyliko że był ubrany po amerykań­
sku, ale trzymał się równ:eż ściśle 
wszystkich kanonów ameryikarukie­
go stylu życia. Siedział z nogami na 
stole, żuł gumę, pił ciągle whisky i 
g'n oraz brutalnie odnos'ł s'ę do ob­
sl'ugi hotelowej. sta~qł się być zaw-

ROK w niPwoli 
u piratów taiwańskich 

sze przy mnie, pilnując bym nie wy­
chodził poza· korytarz swego piętra, 
ani nie rozmawiał z ol:JG.ługą. 

W drugim skrz;yd'le tego s.ameg6 
hotelu uwięziony był Trolakis. Ko­
mU1I1iilrowanie się z nim, byi!.o mi su­
rowo zabron.icme. Leaz. tuta1 :zm.ala­
zil:em niespodziewanego sojusznik.a. 
Były nim posłl\lgacz:ki hotelowe. Po­
cz.ciiwe te kobiety wiedzi.a;jiy kim je­
steśmy, a nienarwidz:ąc szczerze na­
szych dozorców jak i całej bandy 
Czang Kai-sz.eka, wspólozsuły nam 
bardzo, okaziując .s.wą życzJi.wość i 
pomoc kiedy tylko m?gły. Czasem 
przynosiły papierosy, których od 
dłuższ.ego czasu zru.rpedtnie nie . otrz.y­
mywali.śmy, czasem przemycały kar 
tecziki, w kt.órych WY'tnieniałiśmy z 
Tsolakisem nasze 51POStrzeżenia i 
wzajemnie podtrzymyrwaliiśmy się n.a 
duchu. Niekiedy, upatrzywszy do­
godny moment, gdy obaj policjanci, 
Tsolakioo i „mój", zagadali się 
gdzi~ przy butelce, przybiegały i 
informując o tym na migi sprowa­
dzały nas w miejsce, gdzie mogliś­
my wymienić swobo<Ln'ie kiJk.a zdań. 
Roz1mowy te, będące w ogóle je<ly­
dymi jaki.e w tym cZa.sie prowadzi­
łem. gdyż do policjantów nie odzy­
wa~em się wcale, miialy dla mnie 
wielkie znaczenie moralne. Miałem 

moż1100ć stwierdzić, że nie jestem 
sam, że wakz:ą jeszcze irun,i„. Dla­
tego właśnie bardzo jestem 'WUzięcz 
ny tym ttobrym, taiwańskim kobie­
tom. .. 

Na px7.ieS]ru.chaniach ci~ męczo­
no mnie na.mowami i groźbami. Cho 
dziło in.aruraJ.nie o podpi.sa.nie oświ.ad 
czenia, w którym wyrzekłbym się 
Polski Ludowej i wyrazrił zgodę na 
wyjaaxi do USA. Aby jeszicze bar­
dziej mniie z<lezori€<Iltować i osfabić 
moralnie, pokazywano mi zdjęci.a to­
warz.ysey w otoczeniu czangkaisze­
kO'WISkicll oficerów. 

- Ci są ro7.Sądni, oni już daiW'J'lo 
P<l'd!pisali prośbę o azyl... - zape-W"­
niał mnie dobrotliwie pewien kani­
tan, z,e smutnym wspólcwdem ki­
wając głową .nad moim „glu.pim u­
porem". Potem gdy i te systemy za.­
wodziły, zaproponowano mi pójście 
do kina. W 1I1adziei., że może uda rot 
się spotkać po d!ro<l.ze lub w kinie 
kogoś z naszych, zgodziłem się. Jed­
nak spotkało mnie rou:za.row.anic. 
Miast do kina, zawieźli mnie do jed­
nego z kh osławionych ,..klubÓw" 
Pełno tam bY'łO kobiet, który-eh za­
wód nie brudno był.o określić na 
P;er'WS'Zy nrut oka. TowarzY15z:•cy mi 
oficerowie 5\VObodnd·e poromi.adali 
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- W stosunku do mnie, sroSO'\vali 
2:11ów inny system - wtrącił Jurek 
Dolacińgru_ - Przes'Zito trzy miesią­
ce byłem 1JU.pelmie sam. O żadn~ch 
listach z domu nie było natura1nie 
mowy. Ten brak wiadomości =-ze­
gólnie mni.e dręczył, gdyiż wyjeż.dż.a­
jąc z Gdyni wiedziałem, że ż0<na l"PQ 
dzJiewa się dziecka. Oni o tym wie­
dzieli od tych co zdradzili. Ciągile 
szantażowali mni.e, g.rają.c na UIC"llll­

ciach rodzinnycil. ~ Podpisz .azyl a 
postaramy się o wiadomości z do­
mu o żonie ~ d'lliooku. Ułatwimy ci 
korespondencię. P.óź.n.iej uderzyli 
jeszcze siJ.ni,ej. Nie dawali mi spać ... 

Widząc moje zdziwienie, wyjaśnił 
dokładniej. 

(C. d. n.). 

gie, jak przyjechal, mus.i się 
zastać, bo pocztą odesłać go 
nie ~na - nie przyjmm.q. 
Tylko sie obawiałem, czy się 
czasem nie· będzie nudzil 
międz.y starszemi. 

Ale sie nie nudzil, bo co 
druga mamusia przywiezla 
ze sobą tak zwaną pocieche. 
Każde jedne dziecko oddziel 
nie oylo grzeczne i ciche, ale 
razem, troszkie się darli. 
Zwłaszcza poniekąd przy ZlCl. 

(?awie w Indian. Zaraz na 
drugi dzie11. Indiani. postrze­
liii kierownika z luku, tak 
że nie mógł siedzieć. Właśc;­
wie, to nawet na dobre wy­
szło, bo nie przesia.dywai w 
biurze, tylko stai. pod ścia­
ną w jadalni i móal, jak sie 
należy, obsługi wczasowi­
czów doglądać. 

Tylko najg01"sze to, że jak 
wiadomo, Indiani wstają, 
wcześnie i w taki sposób już 
o 5 rano wszyscyśmy sie 
zri1wali na TÓWne nogi, bo 
najważniejsze 'bitwy toczyli 
sie "l.a korytano.~h. Ale txJ 
wszyr.tko byla je•ze2e kasz­
ka z ml.ec::kiem. Nieszczęście 
zaczęl:o sic dopiero, jak y 
jechali trojaczki z Często­
chowy. Trzech chłopczyków, 
jak trzy krople wody i jed­
nakowo ubra,nych. Te nam 
dopiero dali kataru. Wsze­
dZie ich było pelno. Ponie­
waż, że pasjamy lubieli 
komput, wpada.Ii przed obia 
dem do jadalni i wypijali go 
ze wszystkich spodków. Jak 
był malo słodki, to tytko -n.a 
poczynali. Tak, że nigdy sie 
nie wiedziało, czy komput 
cały, czy zaczęty. Jagód z cu 
kręm znowuż nie cierpieli i 
ze złością rozsypuwali ich po 
krzese'łkach. To jak byli na 
deser ja.gody wszyscyśmy 
mieli tzw. odwrotne strony 
medalu w czarne kropki i 
kryształ sie z nas sypał. 

I nigdy się nie wiedziabo, 
któren z trojaczków winien. 
Wchodzę raz do swego po­
koju i patrzę, że trojaczek 
siedzi kolo łóżka i trzycalo­
wem gwoźd:iem przybija 
mnie mój świąteczny ka­
masz do podlogi. Ja.Je mnie 
zobaczył, chodu przez Otl:no. 
Poszrem na sk.argie do ich 
mamusi. awolala wszyst­
kich trzec i Tcazała pokazać, 
któren to. Patrze, patrze, cile 
nie 11}-09'ie się połapać - na 
wet piegi w tych samych 
miejscach mieli. 

- Pani szanowna pawim.­
na ich ponumerować i nu­
merka n.a..~zyć na sweterki„ 
jak fotbalistorn, bo inaczej 
będzie z niemi dużo :::mart­
wienia - powiedzia!em ko­
niec k01iców i kiWMlem na 
wszystko ręką. · 

Ale najgorzej bylo podczas 
de.s::czu, wtcncza"s cały „Ro­
botnik" aż trzeszc:ai od 
przyszłości narodu. Dorosłe 

wczasowipe zielone z ~imna 
i b~zsenności siedzieli na 
podu:órku pod parasolami. 
Po dziesięciu dniach bez­
dzietni się rozjechali. Ja 
również udałem się do Wa-r­
szawy dla porafowania zdro 

.wia. 
Gd:ie by tu pojechać, żeby 

dzieciom w wypoczynku nie 
przeszkadzać? 

WIECH. 
A WJ1, Czytelnicy - czy 

mieliście podobne przygody 
na wczasach? Napiszcie do 
nas co sądzicie o tym za­
gaduieni u. 

K. W. - KUTNO: Dochod7e-• 
nie ustaliło, że skarg:\ Obvwa <e­
la jest nieslu~zna, gdyż 5:mhni­
towe opóżnienie odjazdu autobu­
su z Żychlina kierowca. zaws~c 
na tra.sic wyrówna. (1192) 

KRYSTYNA S.: Interweniowa­
liśmy. Wydano już z;trządzenie 
zaktualizowania spisów lokato­
rów oraz zaopatrzenia. mieszkań 
dozorców w f.ablic7.kę z napisem: 
„dozcrca.". Natomiast domy. w 
któ~ch . dozorcy nie mieszka.ją, 
m&Ją bye zaopa.trzone w wywie­
sm, zawiadamiające o miejsru 
za.mieszkania przewooni1:zącego 
komitetu domowego i w związlm 
z tym wyda.no odpowiednie polr­
r.enfo dyrekcjom MZBM. . IU61) 



Lokatorzy zakasali. rękawy DYia groźne pożary 
Woda dotrze na Koziny 

W zwiazku z VII Tygodniem 
Zdrowia zarząG Dzielnicy Sród­
mieścle PCK zawiadamia, te dnia 
15 but., o gO<ll. 13.30, w sali 
Związ.ku Prac. Gospodarki Komu­

znowu wskutek niedbalstwa 
Imponująco wypadły oneg­

daj poka,zy oddziałów Straży 
Pożarnej na placach łódz­
kich, związane z „Tygodniem 
Straży". 

Dziecka, Antoniego Kl'a'I 
szewskiego, który po pi}ane-< 
mu zapalił papierosa, po 
czym usnął snem kaffiien... 
nym. Od pożaru, jaki wy .... 
buchl w jego pokoju, zaczą2 
palić się strych Domu Dzie-i 
eka. Dzieci ewakuowano na .... 
tychmiast. Pijany Kraszew .... 
ski spłonął żywcem, gdyż 
nie można było się dobić do 
jego mieszkania. Po pólto~ 
godzinnej akcji pożar zlikwi­
dowano. 

JUŻ w ubieglym roku mie­
szkańcy ul. Wapiennej na Ko 
zinach wszczęli starania o 
podłączenie ich ulicy do sieci 
wodociągowej. Interwenio­
wał w tej sprawie przewod­
niczący komitetu blokowego 
nr· 217 Bolimowski oraz Te­
renowy Komitet Frontu Na­
rodowego na Kozinach. 

instalacje kanalizacyjne. PQ 

zakończeniu tych robót przy­
stąpi się do budowy sieci wo 
dociągowej. 

Są jednaik i tacy, którzy u­
chylają się od tych prac, wy 
myślając najrozmaitsze pre-
teksty. Dotyczy to mieszkań- nalnej, ul. Wólczańska nr s, od· 
ców domów przy ul. Wapien będzie się odp~awa instruktażowa. 
neJ· od nr 39 do nr 61 po Na odprawę winni przybyc: prze-

Uznanie dla sprawności 
wszystkich niemal oddzia­
łów Łódzkiej SP było pow­
szechne. Wydaje się jednak, 
że większość obywateli trak­
tuje takie pokazy i ćwicze­

nia z jakąś beztroską nie­
frasobliwością i:wraca uwa­
gę na wyczyny, zapominając 
o niezwykle odpowiedzialnej 
roli, jaka przypada straża­

kom w dziedzinie ochrony 
naszego dobrobytu. Oto wy­
mowne fakty: 

Dzielnicowa Rada Narodo­
wa - Polesie uznała, że pro­
śba mieszkańców jest słusz­
na. Bo rzeczywiście na całej 
ul. Wapienne.i jest zaledwie 
kilka studni. przy czym czer 
pana przez nic woda jest 7..3-

skóma, niezdatna do picia 
ani gotowania. 

Ale mieszkańcy ul. Wa­
piennej nie ograniczyli się 
tylko do prośby. Nie chcą cze 
kać z założonymi rękoma, aż 
pracownicy MP! 2lt"Obią całą 

robotę do końca. Zakaaali rę 
kawy i, jak widać na .i:ałączo 
nym zdjęciu, wydatnie poma 
gają w przyspieszeniu J:'Obót 
kanalizacyjnych. Bo im szyb­
ciej będzie kanalizacja tym 
szybciej będzie woda. 

. . . wodmczący, sekretarze I skarbnl· 
stronie meparzysteJ oraz od cy kół PCK, komendantki i za­
numeru 46 do numeru 64 po stępczynle drużyn wnitamych i ko 
stroinie parzystej mendanlki posterunków sanltar-

Tym bardziej ·powinni się nych dzielnicy Sródmleście. 

wstydzić, że ostatnio do po- * * * 
mocy zgłooili się mies2lkańcy 

ul. Rychlińskiego, :n:imo, że z dniem 1 czerwca br. rozpoczę· 
ich ulica nie jest obJęta pla-' ly sie zapisy z terenu Łodzi i po. 
nem robót kanalizacyjnych wlatu Jódzkieao do dwóch kore-
wod<X'iągowych. (I) ;:~~~ce:cc;J:.ych liceów ogólno· 

Okazuje się, że pracownik 
Sobczak, mający pełnić w 
Domu Dziecka dyżur nocny, 
nie był na posterunku. Ko­
menda Straży Łódzkiej kilka 
miesięcy temu zwracała 
uwagę Wydziałowi Oświaty; 
że we wszystkich domach 
dziecka i internatach powin-o 
ni czuwać dozorcy. Nie wy"' 
konano jednak tego zalece-

Niedawno rozpoczęto na 
ul. Wapiennej roboty. Przede 
wszystkim przeprowadza się 

Wyró:bniają się w tej pra­
cy lokatorzy domów przy ul. 
Wapiennej nr nr 24, 10, 33, 
42 i 35. Pracują ofiarnie <rów 
nież i inni. 

Spotkanie 
robotników 
z artystą - malarzem 

Sekretaria.ty liceów przy ul. Pi­
ramowicza 6, tel. 219-94, i przy ul. 
Kościuszki 71, tel. 107-24, udziela· 
ją szczeqółowych wskazówek i 
pnyfmuią zp~oszen.la kandydatów 
do kl. VII, v!Il, IX, X I XI, co• 
dziennie od godziny 17-21. Blan· 
kiety poda!\ znaldują się w sekre­
tariatach liceów. 

O godz. 19.35 zadźwięczał 
telefon alannowy w Komen­
dzie. 

Paliły się baraki cygań­
skie przy ul. Rokicińskiej na 
Widzewie za mostem kole­
jowym. Na miejsce wysłano 
natychmiast trzy oddziały 
straży i kolumnę wodną. 

14 bm. o godz. 17 w Zakła­
d<YWyrn Domu Kultury przy 
ZPB im. J. Marchlewskiego 
Centralne BiUJrO Wystaw Ar­
tystycznych, odd2lial w Lodm, 
orgain.iJrołje spotka.nie łódz­
kiego artysty - ma1a1rza Zdzi­
sława Głowackiego z pracow­
n;kami tych zakładów. 

Spotkanie ilustrowane bę­
dzie obra7Jami airtysty. 

• * • 
Prezydium Rady Nar®owef m. 

Łodzi podaje do wiadomości, że 
z powodu remontu Mielskl Ośro­
dek Informacji nie będzie czynny 
w czasie od 14 do 17 czerwca br. 

Refera.t .rzeciy znalezionych bę· 
dzle przylmowal w tym czasie in­
teresantów w qodz. od 8 do 15 
!>1ZY ul. Piotrkowskie! 104a, lewa 
ollcvna, I wej ścle, parter. 

Jak się okazało, wskutek 
karygodnego niedbalstwa, 
zapalił się wóz cygański od 
kuchenki, w której pozosta­
Wi<Yno żar. Cyganie wyszli, 
pczostawiając • w obozie 
dwóch nietrzeźwych męż­
czyzn oraz w baraku śpiące 
dwuletnie dziecko. 

nia. 
Mamy tu do czynienia z 

wyjątkową lekkomyślnością 
zarządu Domu Dziecka i 
przykładem niestosowania 
się do zarządzeń przeciwpo­
żarowych. 

Słusznie powiedział w 
swym przemówieniu radio­
wym min. spraw wewnę­

trznych Władysław Wicha, 
wygłoszonym z okazji Ty­
godnia Straży Pożarnych: 

Już niedlugo będą nosić wodę z beC"zkowGzu mieszkańcy ul. 
Widział Budownictwa WSI-utrzymany 
Hekrutacia odbywa się do 20 bm. 

Pozar był niebezpieczny, 
gdyż z baraków przerzucił 
się na okoliczne zabudowania 
drewniane, w których zaczę­
ły płonąć dachy. Dzięki 
ofiarnej pracy strażaków 

,,Trzeba stawiać pod prę­

gierz opinii publicznej i ostro 
piętnować tych, którzy lekce­
ważąc przepisy przeciwPoża.­
rowc naraża.ią siebie, sąsia­

dów oraz majątek narodowy 
na niepowetowane straty. 

Wapiennej. 
Na zdjęciu: Helena Slasi.1k z ul. Wapiennej 30 oraz Marla 

l\lichalska z ul. Wapit>nnej 21. Jaik dowiedzieliśmy się 

wczoraj od przewodniczące­

go Geragi, w wyniku starań 
Prezydium RN naszego mia~ 
&ta w Prezydium Rządu utrzy 
many został Wydział Budo.. 
wnictwa przy Wi-eczm·mveJ 
Szkole Inżynierskiej w Ło­
dzi. 

Kalfldydaci zakwalifi'kowa­
ni do egzaminu wstępnego 

mogą się zgłaszać na 6-tygo­
dniowy kurs przygotowaw­
czy, organirowany przez Zrze 
szenie Studentów Polskich 
przy WSI. Wszelkich infor­
macji w sprawie rekrutacji 
1 kursu przygotowawczego u­
dziela sekretariat WSI, co­
dziennie w god2linach 15-17 
tel. 103-07 

oraz wielkiej dyscyplinie 
mieszkańców Henryka 
Ja111kowskiego, Czesława Ma­
ciaszka, Wiesława Bagińskie­
go, Józefa Zakrzewskiego i 
Henryka Piątczaka, którzy 
współpracowali ze strażaka­
mi, zdołano ugasić ogień na 
dachach budynków. Dziecka 
nic udało się uratować. 

Kilka godzin później, o 
godzinie 4 rano straż zosta­
ła zaalarmowana pożarem w 
Domu Dziecka im. M. Gor-

Kierownicy zakładów pra­
cy, robotnicy i chłopi, kobie­
ty i mężczyźni muszą sobie 
zdać sprawę, że walka z po­
żarami jest nieodłączną czę­
ścią naszej wspólnej walki o 
podniesienie dobrobytu, o 
pomnożenie naszego mienia 
narodowego. 

Zb. Skb. 

kiego przy ul. Krajowej 15 Wieczór autorski' 
na żabieńcu. Ze względu na 
n~ebezv~ec.zef.istwo_ groża_ce Konstantego Mackiewicza 
k1lkud21esięcm śpiącym dzie- 1 

Tu pracują mieszkańcy ul. Wapiennej p1-zy zasypywaniu ro­
wów kanalizacyjnych. 

W zwią2lku z tym - ja•k in 
formuje nas dziekan wydzia 
tu budownictwa WSI inż . Pa 
canowski - wznowiona zo­
stała rekrutacja na ten wy­
dział, która trwać będzie do 
20 czerwca br. Podania kan­
dydatów wraz z wymagany­
mi załączn}kami należy kie­
rować do rektoratu WSI w 
Lodzi, ul. Crerwona 3 do dnia 
20 czerwca br, 

Wiadomość tę powitają na 
pewno z zadowoleniem licz­
ni w naszym mieście praco­
wnicy instytucji budowla­
nych, którym decyzja Prezy­
dium Rządu umożliwi u1.yska 
nie dyplomu inżynierskiego 

poprzez doksztalcanri.e się w 
god.zmach popoh.Jdniowych. 

ciom Komenda Łódzka wy- W czwartek, dnia 16, VI., o 
słała' na mieJ·sce cztery od- godz. t9, odbędzi<; się w sali BI· 

. . . blloteki im. Warynskleąo, przy ul. 
działy strazy, motopompy 1 Gdańskie! 102, wieczór autorski 
beczkowozy. I tu przyc:zyną I ~onstantego Mackiewicza pt. „Mo 
pożaru było karygodne nie- J 'e zmartwienia artystyczne", na Na zdjęciu od lewej: Tadeusz Kuba.cki, Stefan Ba,kowski, 

Antoni Krasnodębski z synem Waldemarem, Stanisława 
Durma. i inni. (slb.) db 1 

. który zapt'asza Towarzystwo Przy· 
a stwo pracownika Domu faclół Sztuk Pięknych. • 

m PRACOWM\t'f POSZUKIWANI fll 
Szwaczki wykwalifikowane n.a maszyny 
szwalnicze słebnówki oraz kierownika. kosz­
tów własnych do d2'i.ału księgowości. zątru­
dnią od miI'az Sródmiejsko - Łódzkie Zakła­
dy Przemysłu Dziewiarskiego w Łoazl, ul. 
Sienkiewicza nr 61763. Zgłoszenia przyjmuje 
dzi.ał peroonalny. 1364-K 

Majstrów kortowYch, tkac-ey na krosna kor­
towe. przYkręcaczy n.a przędzalnię, śrubow· 
ników, uczniów na tkalnię kortową i przę­
dzalnię powyżej lat 18 za,trudnią od zaraz 
Za.kłady Przemysłu Wełnianego im. A. Stru­
ga, Łódź, ul. Sienkiewicza 70 772. Zgłoszeni.a 
przyjmuje dział kadr. 1352-K 

Kier. sekcji przetwórstwa. i usług, st. ref, 
przetwórstwa i usług, kier. sekcji inwenta[-y­
zacyjno-dochodzenńo'!Vej, księgowego inwen­
taryza:tora, sekretarkę maszynistkę poszukuje 
Przedsiębiorstwo Państwowe. Oferty z pod.a­
ni-em i życiorysem kierować do Biura Ogło­
szeń, Piotrkowska 96 Pod „nr 1369". 1369-K 

ANALIZY CHEMICZNO - SANITARNE 
I POKOJ z; kuchnia w Tu 
szyn-Lesie (przy tramwa 
ju) zamienię na podob 

I 
ne lub 1 duży pokój ~· 
f~odzi. Wiadomość Lódź, 
ul. Stalina 63-31 

kol. MARIANOWI BTŃKOWSKIEMU 

Wyrazy serdecznego współczucia I 
wody, ścieków, powietna. ha.I fabrycznych, a.rtykułów spo-

1

3 i>oKoJE: wygoay w 
ce_n~ Szczecina za 
m1eru~ na mniejsze rnje 
szkan1e w Lodzi. Wiado­i mość Lódź tel. 261-47 

z powodu zgonu 

żywczych, przed_miotów użytku, lekarskie a.nalizy bakterio­

logiczne, prepara.ty D. D. i D. ora.z inne składaJą 

OJCA 

WYKONUJE 
USŁUGOWO 

I NIERUCHOMO~CI 

' ' 

SPOŁDZIELNIA PRACY 
CHEMICZNO - FARMACEUTYCZNA 

im. FR. JOLIOT - CURlE 
w ŁODZI, ul. PIOTRKOWSKA 67, 

tel. 105 - 91 i 146 - 90. 
1372-K 

I LEIARSllE 
Dr MARKIEWICZ spe 
cjalista weneryczne. skór 
ne. moczoo'łciowe. Piotr 
kowska 109-6 

DYREKCJA, RADA MIEJSCOWA 
i PODSTAWOWA ORGANIZA­
CJA PARTYJNA PA~STWOWE­
GO TEATRU POWSZECHNEGO 

Dr LASZEWSKI skórne SPOLDZIELCZA PRZY­
weneryczne 14-15. 17_: CHODNIA LEKARZY. 

2 POKOJE kuchnia, ta- 19.30 Armii Ludowej 27 UL. PIOTRKOWSKA 159 

SPRZEDAŻ (Zdrowie) zamieni;· na 2 "' aru owicza leczy we wszystkich spe I 
ras, balkon, o.,.,..ódek ro' rl N t · 

Pokoi· e. kuchnia · częs' c1·0 Dr Jadwi"ga ANFORO- cjalnościach. prowadzi C_HUDZIK Tadeusz; zgu . bił w dmu 15.4.55 r. blok 
DOM w dobrym punkcie SPRZEDAM 50 we lub wszystkie wygo- WICZ. skórne. wenerycz Przychodnie dentystycz- inkasowy nr 267201-
w Lęczycy sprzedam. ·- działu do s~~oJ; dy W. śródmieściu; Ofer- ne, .kobiece 15-19. Pró- ną. wvkonuje protezy 267250 wyd. przez Woje­
Wiadomość Lódź. tele- .. Opel Kadet" na cho- ty Bmro Ogloszen i=;;mr chgika _ 8. zebów oraz analizy te- wódzka. Spółdzielnię Pra 
fon 163-63 (3194 Ol clzie z taksometrem La- kowska 96 POd .,2996 Dr WOYNO specjalista kar . · cy Korruruarzy w Lęczv~ 

>?iewnic.ka 66 Mecner Dl'Vóe . skórne. weneryczne. za- skie. Czynna w godz. cy (2461 Gl 
GOSPODARSTWO rol-:'le - - - , H Sl>()kOJnych stu burzenia płciowe Nr. 8-20 Punkt ł ·· · · --- -
12 mornów z zabudowa- ._.FIAT" NSU 508 stan d_en_tow Politec. hniki L. ódz wot.,.i· 'l front. "1„ .lu!- · us ugowy W DNIU 8 bm. ~""'nsta 

'll-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111• " k u.ku ~ v- dentystyczny ul Prze- ""'~ 
niai;i:i sprzedam. Wiado- id~ll:tY sprzedam lub za 1e1 .Posz .ie Pom!esz- 16-18 (3074 . · · · wiono tecz.ke przy bl:"l-
mosc pow. Radomsko m1en.1ę na „Olimpię". czerua S!-!blo.katorskie~o. . dzalmana 88 ceynnv w mie na ul. Orla 10 we-

OGŁOSZENIE 

Prezydium Rady Na.rodowej m. Łodzi -
Wydtlał KGmunika.cJi Drogowej podaje do 
wi.adomości, że w zwią2lku z budową bloków 
mieszkalnych 2)0Staje zamknięty ruch kołowY 
na ul. Bazarowej. Objazd od·bywać się mo­
że ulicami bocznymL 1370-K 

PUBLICZNA 
ROZPR~WA KANDYDACKA 

' Rada Wydziału Mechanicznego Politechni-
ki ŁódzkleJ pod.a.je do wblicznej wiadomości, 
że dnia 29 czerwca 1955 r, o godz. 17 w au­
dytorium I Gmachu Chemii PŁ. odbędzie się 
publiczna ro2J!)rawa kandydacka mgr mz. 
Leona Darmochwała, który przedstawił pracę 
pt. „Badanie metoda, kalorymetryczną warun­
ków skrawania przy toczeniu". Promotor: 
prof. dr inż. Leon Burnat, referenci: prof. dr 
Inż. Witold Biernawski, prof. mgr inż. Sta­
nisław Szulc, z-ca prof. mgr inż. Zbigniew 
Kornbe!"ger. z pracą kandydacką i opiniami 
referentów można zaznajomić się w czytelni 
Błblioteki Głównej Poliiech,n.Lki Uxizkiej. 

1365-K 

f<m. Maluszyn, wieś DK~:F8 (do remontu). Oferty p1sell}ne .do B1u- Dr ROZYq:U sp~Jall- !?odz. 10-18 wnatrz były :1'Jd.jęcia. Zna 
Częźkowicki. Nazwisko Kopcmskiego 33 garaż ra Ogłoszen P1otrkow- sta akuszerii, chorob ko Jazca proszony o zwrot 
Czernik Henryk Szmaja (3146 Gl ska 96 pod .. 3202" blecych. niepłodnoś~ R:<:z•IE za wynagrodzeniem. O-r-

- - czwarta - szósta. Piotr Uj I Ja -1°=3 _____ _ _ 

I l(BP•n I I LDIALE I DWA pokoje z kuchn.ią kowska 33 (3125 _ 
... (przedpokói. wygody. JANISZEWSKIEMU Sta 

- - gaz, telefon. centrum na !>r REICHER roecjall- ABSOLWENCI! Parniat- nisławowi Lódź, Przę-
DWA samodzielne mJ~ parterze) zamienię na sta weneryczne. skórne. kowe fotoJirafie grupo- dzalniana 1 skradziono 

IGLY Stobl 13 kupię, szkania Po pokoju z ku- mnie.i.sz.e mieszkanie n>.ii płciowe (zaburzenia) - kaz" , . teczkę w które.i znaido­
Lisiewicz. Kolumna Wie chnia wszystkie wygody chętrueJ w blokach. Tel. 8-9. 16-19. Piotrkow- we z 

0 
.ii zakonczema wała się książka POdat-

rzcl}y (2852 G) na Starym. Mieście za- 202-19 (wieczorem) ska 14 stv.diów wykonuje sta- kowa 1 (3186 G) 

MOTOCYKL .. Jawa''tub mie!J.ie na 3 J>:<>koie z ku . Dr KUDREWICZ. SPP.- rannie Foto-Smi.f!,acz, - =========~ 
WFM kupię tel. 240-02 chnm. wszelkie wvl?odY. 2 P000KO.JE z kuchrua. cialista weneryczne sk5r Piotrkowska 6. tel. 171-84 Oszczędzaj 
---- ' Wiadomość tel. 229-33. wyg Y \I'. ce_ntrum S?.Cze 9 o .; · · ----------
KUCHNIĘ węglowo-ga- cma zam1emę na Pokói ne, !ł- .3 · ..-5. ulica 
zowa lub ii;azowa używa P~KOJ ~en.ie na Po z kuchnia wzglednie oo 22 Lloca 4• PARYŻANKA Artystycz 
na. kui:>ie. Kazimierz Ma- koi „ z kuchnią. Wi~do- kói d!JŻY ~ Lodzi. Wia- Dr PIWECKI wewnętrz­
de1. Pmtrkowska 206. te-

1
mosc ul. Wróblewsk1el!O I domosć Z.inerska 28. za- ne. serce, przewód po­

lefon 272-08 (3204 Gl 78c-27 . (3193 Gl klad radiotechniczmy karmowy 16-19. Piotr-

na Cerqwnia naprawia 
garderobę bez śladu 

Wieckowskiego 6-5 

energię 

elektryczną! 

W loterii każdy ma szansę 

na wygraną 
WARTO WIĘC SPRóBOWAC SWEGO SZCZĘSCIA 

36161 wygranych-4 miliony ·zt 
OIĄGNIENIE OD 18 OZERWCA! 

kowska 35 

Dr BlBERGAL specja· 
lista skórne. wenerycz. 
ne 4-6 Piotrkowska 134 

SPOLDZIELNIA LEKA 
RZY SPECJALISTÓW. 
Lódź. Piotrkowska 3: Po 
rady. zabiegi, zastrzyki 
rentgen. Punkty dentY 
stycznei Południowa 3 
Gdąńska 111. Laborato­
rium analiz lekarskich 
Sienkiewicza 87. Lecz_ 
nie radem Narutowicza 
75-b. SPÓłdzielnla czyn 
Da od S..-20 

GAŁKI ANTYMOLOWE 
(z paradwuchlorobenzenu) 

tępią radykalnie M O L E i ich zarodki. 

żądać w-e wszystkich sklepach my­
dLalf'Sk.ich i drogel'iach hal!ldlu uspo­

łecznionego. 

Hurrowo roziprowad-za "A R G E D „ 

&.ODZKI EXPRESS ILUSTROWANY Dl' 141 4555>. ł 



Nieprzypadkowe 
__________________________________________ ,....___ 

Gra tu lujem·y Prywerowi 
nrzodownictwo 

Na stadionie 
WP 

ligi 
w 

piłkarskie 
cyfrach 
I LIGA 

CWKS - Włókniarz 2:3, Le­
chia (Gdańsk) - Ruch (Cho­
riów) 2:2, Górnik (Radlin) -
Gwardia !W-wa) I :3. Gwardia 
(Kraków) - Kolejarz (Poznań) 
3:1, .Polonia (Bytom) - Gwar­
dia (Bydgoszcz) 1 :1, Stal (So­
snowiec) - Garbarnia - (Kra­
ków) 2:1. 

1. Włókniarz 10 14 15:10 
2. Stal 10 12 10:5 
3. Gwardia Kr. 10 12 18:12 
4. Gward. W-wa 10 11 20:15 
5. CWKS 9 10 15:8 
6. Garb•unia 9 10 9:6 
7. Lechia 10 9 8:7 
8. Kolejarz IO 9 11:10 
9. Ruch 10 9 10:16 

10. Polonia Byt. 10 6 10:16 
I 1. GwardiaBdg. 10 6 6:15 
12. Górnik Radl. 10 6 5:13 

II LIGA 

AKS - Polonia (Leszno) 1 :O, 
Budowlani (Opole) - CWKS 
(Kraków) 2:1, Górnik (Wał­
brzych) - Gwardia (Kielce) 1:2-
Cracovia - Stal (Gdańsk) 2:1, 
Tamovia - Górnik (Zabrze) 
0:0, Sparta (W·wa) - Górnik 
(Bytom) 2:2, CWKS (Bydge>szcz) 
- Naprzód (Lipiny) 1 :O. 

1. Górnik Zab. 11 16 19:6 
2. Budowl. Op. 11 16 23:16 
3. Cracovia 11 15 15:8 
4. CWKS Bydg. 11 14 20:9 
5. Naprzód Lip. 11 14 13:9 
6. S'3rta W-wa 11 12 15:16 
7. Górnik Wałb. 11 Il 13:14 
8. AKS 11 11 15:16 
9. Gward. Kielce 11 11 13:18 

10. Stal Gdańsk 11 9 12:10 
11. Górnik Byt. 11 8 14:17 
12. Polonia Leszn. 11 8 9:14 
13. CWKS Krak. 11 6 23:18 
14. Tarnovia 11 4 5:36 

Ili LIGA MIĘDZYWOJE-
WÓDZKA ŁÓDZKA. Włókniarz 
(Pab.) - KS im. 9 Maja 12:0, 
Sparta (Pab.) - Stal (Radom) 
0:3, Concordia (Piotrków) -
Skra (Częstochowa) 1 :3, Włók 
niarz (Zgierz) - Kolejarz (ł..) 
2: I, Rado.m:iak - Un1a (Pionki) 
4:3, Stal (Starachowice) - Stal 
(Skarżysko) 6:3, Lechia (Toma­
szów) - Sparta (ł.ódż) 1:1. 

1. Włókniarz Zg. 11 
2. Włókn. Pab. 11 
3. Kolejarz Ł. 11 
4. Stal Radom 11 
5. Stal Starach. 11 
6. Skra Częst. 11 
7. Stal Skarż. 11 
8. Sparta Pab. 11 
9 . Lecliia Tom. 11 

IO. Radomiak 11 
11. Sparta Ł. 11 
12. KS im. 9 M. 11 
13. Concord. Ptr. 11 
14. Unia Pionki 11 

17 20:11 
16 33:5 
15 24:9 
15 24:12 
13 28:17 
12 20:10 
12 26:25 
12 12:15 
11 14:23 
8 17:25 
8 8:15 
6 16:38 
6 11 :34 
3 8:22 

w tabeli Cenny rekord 
na mistrzostwach 

Włókniarz zademonstrował is:;~:~~;~~1:s:: 
wysoki kunszt piłkarski 

ceni.ania. umiejętności Włóknia. ną wiadomość. Na mistrzo­
rza, lecz naszym zd11,niem doj- stwaeh Rady Okręgowej ZS 
rzałością i skuteczn.ością f\T~· „Włókniarza." padł rekord Pol 

.Jakże trafnie przewidzial ter tego spotkania. Jego udzial przewyższają łodzi.anie wojsko- ski. za.wodnik TKS -Tadeusz 
Władyslaw Karasiak oświad w grze do ostatniej chwili by! wych. Ale nawet po t.ym stwrnr Pr hn 1 k 1 odle-
czając przedstawicielowi wątpliwy. Stusio nie zważając dzeniu, nie pozwolilibyśmy so- 3:~er, pe ą • u ę na . • 

E jednak na kontuzję grał z pel- bie na porównanie Honvedu z głosc 16,29 m, co Jest wyrokiem 
" xpressu" po meczu ze nym poświęcaniem i grał bardzo Włókniarzem. o 14 c~ lepszym od poprzednie 
Stalą sosnowiecką, że dobrze. o tym, że jest on dzisiaj go rekordu na.leiącego do .Ło-
tu przypominamy jego sfo- głównym filarem obrony lódz- Nic nie jest w stanie umniej- mowskiego". 
wa - „jeśli Włókniarz za- kieJ· przekonaliśmy się w spo- szyć sukcesu Włókniarza, nawet t k fakt, że w drugiej części meczu Osobliwe to były mistrzostwa. 
gra a samo w Warszawie, sób najoczywistszy z chwilą, gdy CWKS grał w dziesiątkę. Sęd•ifa Obok wyniku, który stawia łódz­
to nie powinien przegrać z w ostatniej fazie gry musiał o- Szlajfcr nie mógł ina~zej 7.areago kiego miotacza w rzędzie najlep­
CWKS". Wielokrotny repre puścić boisko. W bloku defen- wać na przewinienie Brychczego. szych specjalistów tei konk.uren­
zentacyjny obrońca Pol.ski SJWTIJI!! za~owal wówczas Musiał wydalić go z boiska. Po- cji w Europ.ie, rnzultaty lak k.ata­
pomylił się tylko co do je- chaos i tak. cięzko w-ywalcz~ny stąpił zgodnie z prz-:?pisami i nie strofalnie słabe, jak 3, 15 m w sk.<>­d M' . . . k . przez łodZ'lan dorobek dwocn . . . t d . ku o tyczce, jak 4;22,2 na 1.500 m, 

nego: ianow1cie J_a wie- punktów był poważnie zagrożo- mo:m:ia miec. o. o o .mego pre- jak wiele jeszcze wyników, za któ 
lu, wielu innych nie przy- ny. Urban w roli stopera wyoadł tc:isJ.1. Stal tuz obok i. do. konale re można się tylko rumienić. Tych 
puszczał że Włókniar"a · · · b t · · d "· b widział to przykre zaiście. Zre- beznadziejnych „osiągnięć" byh 

'. - rowm.ez ez zas rzezen, .g Y~, ez sztą mamy poważne obawy, że przytlaczająca więk!ność. A mimo 
stać na Jeszcze lepszą grę. cJ:iwih zwlekama „wymiat<i:I ~ił I ;:~dyby tego nie uczynił nie opa- to garstka ~vldzów zgr<>madzona 

Dla .nas. ~ie 1;1lega n~j~iejszej ~1 z P?la k:'ll'nego posyła3ą~ ie nowałby sytuacji, bo CWKS mi- na stadionie nie żałowała spędzo­
wątpliwosci, ze łodziam.e zade- J.ak ~JdaleJ w po.le, Szybki, o- mo wszystkich swoich niezaprze neqo tu dnia. Gdy w przedostat­
monstrowali w Warszawie wyso st;ry i zdecydowarue. v.:'alczący o czalnych walorów ma jednak tę nlef kolejce rzutów Prywer po­
ki poziom i zwyciężyli niebez- p_ilkę skrzydłowy, J~.kim ok~l słabą stronę, że nie umie p!""--e- tężnym pchnięciem przekreślił na-
pieczne~o przeciwnika w sposób si.ę Janec~k zupełrue '."Y'az~ie grywać. zwlsko Łomowsklego na liście re-
bardzieJ· bezapelacyJ·ny ~i·z· sos- nie odpowiadał Bara.nowi. Gdzie, . . . . kordzistów kraju, wiwatom I ra-„ - SpecJalny poc g wycieczkowy dosnym okrzykom nie było końca. nowiecką StaL To powinno prze jak gdzie, lecz właśnie doświad- · „ . · tą, · Pogratulowaliśmy serdecznie no 
konać nawet najbardziej do nich czenia tego meczu powinny prze ,_.Orbisu 1 hc~e samochody cu: wokreowanemu rekordz;iście i po· 
niechętnie nastrojonych. W każ- konać rutynowanego obrońcę za:rowe przewi~zły d~ Warszawy prosiliśmy o kilka słów dla czy­
dym razie W!ókriiarze na pewno Włókn~rza, że nie. d_ość czujnie ~!~~ó~ty~~~~~~~kó;i~z~:i~= telników naszego pisma: 
podbili serca tej części widowni, obs~wia P<?le: Wlasme w strefae my wozy nie tylko łódzkich T.a- Od dawn:i ~yślalem o takim wy 
która umie się zdobyć na obiek- pow_ierzoneJ . Jego opiece z.rodzi-

1 
d. . . nlku - mow1 Tadeusz Prywer -

szy, chociaż nie jest wyJduczone 
„zaokrąqlenio" tego wyniku. 
Najbliższe starty w konkurencji 

międzynarodowej? Festiwal - wal 
ka z czołowymi miotaczami świa­
ta. A potem trójmecz paryski: 
Francja - Finlandia - Polska, 
starty w Pradze, Budapeszcie -
łącznie 9 występów za q1anicą. 

Jakie wyniki osiąga pan na \re­
ninqach? 

Na wynik rzucam raz w tygodniu 
- podczas zawodów. Trenlnql po 
święcam na doskonalenie techniki 
I wvrobienle sitowe - na fednym 
treningu wykonu ię 5()-.t;O nutów„. 

.„a wyniki nie dają na siebie dłu 
go czekać - kończymy rozmowę 
z popularnym „tatą" - Prywe­
rem. 

• 
Zuże/J tywną ocenę wydarzeń na bois- ły Slę bramki zdobyte przez prze k ~ ow pracy, lecz 1 ~k-oh.cznych ale dapiero dziś udało ml się zrea 

h."U. ciwnika. Nie jest to zresztą od- mias~ z terenu_. WOJewodzt?-·a. llzować swoje marzenia. - Jestem 
ooobnlony wypadek i dlatego Ja.kaz ~3'.ła; ra.dosc tyc~ P~Slf'.~- z.adowolony z tak znaczne!JO prze- Żużlo.vcy Sparty łódzkie! nm~­
mamy prawo przypuszczać, że w łych k1bicow, gdy Włokmarz JlV- kroczenia .„szesnastki", ale tak grali ligowy mecz w Gorzowie 
przyszłości Baran bardziej do ko zwycięzca opuszczał boisko. już iest, że qdy pokona sie granj- 1 Wielkopolskim z miejscową Stalą. 

A bylo na oo popatrzeć. Tem­
po chwilami wprost szalone, a 
techniczne opanowanie piłki z 
obu stron nieomalże bez zarzutu. 
Przeprowadzano błyskotliwe i 

serca weźmie uwagi trenera Zabrzmia.ło chóralnie odśpiewa- cę 15 m, człowiek myśli o dodaniu Spotkanie zakończyło sie zwycię-
Króla. ne „Sto lat". Stoika przekonala do wyniku jeszcze metra, a gdy stwem Sparty 32:21. 

się jak wielką popularn-OŚcią cie- i t~n „plan" zostani_e wykonany, .znajdujący sle w do~konałej for 
szy się ta drużyna wśród dziesiąt chc1aloby si~. pokusie .o „magiczną lllle Szwendrowskl _pobił rekord to 
ków tysiecy swoich zwolenników siedemnastkę . Będę su: starał pod ru, należący do Wiśniewskiego 

pięlme akcje, groźniejsze jednak Bramkarz Szczurzyński p~ 
ze strony Włókniarza. Z chwilą nieco lepszym ustawieniu się 
gdy atak łódzki zna.lazł się w po mógł obronić pierwszą bramke. 
siadaniu piłki, choćby to było usprawiedliwia go jednak to, że 
jeszcze na połowie boiska, już akcja blyskawicm.ie przeniosła 

' · czas następnych startów m:yskl- 1.24. Czas Szwendrowsklego -
K. ROZMYSLOWICZ \ wać takle rezultaty, fak dzisiej- t.19. 

bramka. Szymkowiaka. byla. w nie się z lewej flanki na prawą, a WAZN.E TELEFONY I DWORCOWE (Dworzec 

!fe~e~~c~!t~~~ia~ k~~~!1ły ~~ :~~l J~ng~~:a!~ p~ey~e:-:: ~ Pog<?t. Ratunkowe 254-44 (;ft'fJ!Jjll::z::te?K:(l\'-f'?J Ka_liski) •• Janek . Wyr-Straz PC?Zarna . 8 Uo • 11 f!l.J'll 0 widąb". „Wizyta", 
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W szyscy wiemy, że w gospodarce narodowej 
rytmiczna praca jest jednym z tych czynni­

ków, które gwarantują terminowe wykonywanie 
planów produkcyjnych. Tam, gdzie zatraca się ryt­
miczność, obserwujemy w końcach mlesl'łca, kwar­
tału czy roku, nagłe zrywy, którymi załoga chce 
nadrobić zaległości; w efekcie nadmiernie wydat­
kuje własną energię a I to nJe zawsze z powo­
dzeniem. 

Spytacie zapewne skąd ta dygresja na stri>nie 
przeznaczonej dla sµortu. Nie, to nie dygresja, lecz 
w pewnvm sensie analogia. Bo Imprezy sportowe 
w naszym mieście odbywają się właśnie, jakby to 
powiedzieć, zrywami. A kibice sportowi też doma­
qa ją się planu. To znaczy, chcą rytmicznie (je­
śli już używamy tego terminu) wykony:wać swój 
plan oglądania zawodów. 

Wybaczcie. że sprawy rozrywki niedzielnej -
qdvż kibicowanie jest jednak tylko rozrywką -
określam terminologią przyjętą zasadniczo w dzie­
dzinie gospodarki, ale takle porównania same się 
po prostu nasuwają, gdy spojrzymy na niedzielne 
kalendarzyki Imprez. 

Bo posłuchajcie: w niedzielę, 5 czerwca, prze­
ciętny amator dobrego sportu (ale nie zasklepiony 
w jednej tylko, powiedzmy, piłce nożnej) musiałby 
się chyba rozerwać na kilka części, by oglądnąć 
ciekawsze imprezy wyznaczone na ten dzień. W 
programie były więc: szermierka I kolarstwo, łncz­
nictwo i boks, piłka nożna I gimnastyka. Do wy· 
boru do koloru. Oczywiście kibic obejrzał jedną 
lub dwie imprezy, westchnął, że na więcej nie star­
czyło mu czasu, ale i tak zadowolony, pełen wra· 
żeń udał się wieczorem do domu. 

Ostatniej niedzieli (12 czerwca) sytuacja przed­
stawiała się zgoła inaczej. Kibic nie znalazł już 
w kalendarzyku qodnei uwaql Imprezy. bo nie by­
ło wyboru. Klika A-ldasowych spotkań piłkarskich 
I mistrzostwa lekkoatletyczne Radv Okrę!lowej ZS 
Włókniarz (te ostatnie, gdybv nie rekord Prywe­
ra, nie utrwaliłyby sie na pewno w pamięci garst­
ki widzów!. To wszystko. A mamy przeclet czer­
wiec czyli pełnie sezonu sportowego I w 600-ty· 
siecznei Łodzi zainteresowanie sportem jest ol­
brzvmle. 

My rozumiemy, że Istnieje wielce słuszny jedno­
lity kalendarz sportowy requlujacy terminy wszel­
kiego rodzaju rozgrywek mistrzowskich czy między. 
narodowych. My rozumiemy, że jeśli piłkarzom 

Niedzielne starły 
* Rytmiczność i ... 

piłkarskich asów 
kibice * Niechlubne 

Lekkoatleci n1e * 
wyczyny 

zawiedli 
Włókniarz.a wypadło stoczyć ból ligowy w War­
szawie, to gwoli ll tylko naszej rozrywki CWKS nie 
odstąpi tego meczu Łodzi. Ale przecież oprói::z je­
dnolitego kalendaria jest w Łodzi ŁKKF z licznymi 
sekcjami sportowymi, są wreszcie zrzeszenia spor­
tow-:?, a te instytucje mogły i winny się były za­
troszczvć o jakieś towarzyskie, dajmy na to zawo­
dy. Należało właśnie wykorzystać ten dzień, w 
którym ligowcom przypadł mecz wyjazdowy I zor­
ganizować dla widzów Imprezy, może nie piłkar­
skie ale równie piękne I emocjonujące. 

Chyba, te liczono na wyjazd :r; Włókniarzem do 
Warszawy wszystkich łódzkich miłośników sportu. 
Było ich zresztą na stadionie WP w stolicy coś 
z klika tvslęcy, ale to jeszcze nie stanowi sumy 
kibiców w naszym mieście. 

A zatem jeszcze raz apelujemy w Imieniu wszyst­
kich łodzian: dajcie nam ;,rytmicznie" oglądać za­
wody sportowe! 

C boć nie zamierzaliśmy w tym artykule pisać o 
plice notnej. temat ten a ściślej - porywający 

mecz Wlóknlarz - CWKS wywołuje siłą przeżywa­
nych wrażeń największą nwagę. O przebiegu tego 

spotkania, o formie obu drutyn 
Informujemy szczegółowo na In­
nym miejscu, tu chcielibyśmy za­
trzvmać się na jednym tylko wy­
darzeniu. Otóż wojskowi przez dlu 
gl czas grali w dilesiątke, gdyż 
sędzia wydalił z bois'ka czołowego 
napastnika CWKS, Brychczego, za 
rMmyślnv faul. Kilka dni wcze­

śnie!, podczas meczu CWKS - Gwardia (Bydgoszcz) 
usuniętv został Inny dobry gracz druźyny wojsko­
wych, Pohl, a tyddeń temu opuścić musiał boisko 
łódzkie piłkarz bydgoskie! Gwardii, Norkow-

ski. Wszyscy trze! są wybltnvmi zawodnikami, 
Brychczy i Pohl w dodatku dostąpili niedawno 
zaszczytu przywdziania koszulek z białym orlem. 
Reprezentują więc wysoką klasę jak0- piłkarze. 
Niestety sportowe mistrzostwo nie pokrywa się u 
nich z posta wą spoctową. 

Nie świadczy to dobrze o pracy wychowawczej w 
kolach sportowych, w bydgoskiej Gwardii a zwłasz­
cza w CWKS. Sądzimy, te le przykre wypadki bę­
dą wystarczającym ostrzeżeniem I dla samych za­
wodników, i dla tych, którzy się ntmi opiekują. 
Bo spolecze'ństwo nasze nie chce oglądać takich za­
wodników, którzy podnosząc swe kwalifikacje spor­
towe zapomnieli o obowiązkach, iakie nakłada na 
nich zaszczyt reprezentowania swe!lo kraju. Oczy­
wlśt'le dotyczy to wszystkich sportowców, a mel­
dunki z boisk nie wskazują niestety, by sprawy 
Brychczego, Pohla I Norkowsklego były sporadycz­
nymi wypadkami w llqowych rozgrywkach. 

N a"'! wtorkowy prze!lląd zakończmy jednak ra­
dośniejszym akordem - pomówmy o wynikach 

lekkoatletów polskich uzyskanych w ostatnich 
dolach w kraju i podczas pobytu w CSR. 

Należv się' tu kilka słów pochwały przede wszyst­
łcim Janiszewskiemu, który w Czelakovicach omal 
nie uslanowił noweqo rekordu Polski w skoku o 
tyczce. Wysokość 4,30 to tylko o 3 cm qorzei od 
rekordu Adamczyka. Wiemy też, że i ten ostatni 
bynajmniej nie rezyqnuje z poprawienia swego naj­
lepszeqo wyniku. Rywalizacja tych dwóch utalen­
towanych sportowców pr1ynieść może osiągnięcia 
na najwyższym europejskim poziomie. Godnie też 
zastępował w Czechosłowacll Sidłę drugi nasz 
oszczepnik, Walczak, rehabilitując się za porażkę 

z nowym rekordzistą CSR, Perek.Iem, zdobyciem 
I miejsca na zawodach w Pardubicach. I jego wy­
nik 72,55 obok uzyskanych ostatnio niewiele gor­
szych rezultatów pozostałej dwójki czołowych na­
sivch oszczepników Kopyty i Radziwo!lowicza po­
twierdza, :ie w tel konkurencji stajemy się prawdzi­
wą potęgą. Przed nimi cały sezon wielki.eh imprez 
międzynarodowych, miejmy więc nadzieję, że nle 
:r;aznafa spokoju dopóty, clopóki nie zos!anl~ prze­
kroczom1 upraqniona „osiomdzieslątlrn". V\' tej wal­
ce znajda nasi oszczepnicy wielu qroźnvch rywali, 
że wymienimy tu choćbv ·węąra Krasnai'a który w 
zeszłym roku regularnie przeqrywał z Sidłą, długo 
nie mogąc uporać sie z !lranlcą 70 m, a ubieglej 
niedzieli machnął 77,0l. 

Cennymi osiąqnięclami moga się również pochwa­
lić pozostali uczestnicv wyprawv do CSR. Bocia­
nówna-·wegnerowa i Majka-Dobrzycka. W kraju 
wvsokle rezullu\y zanotowali Baranowski l100 m -
10.11) I wreszcie nasz Prywer. 

Teraz z niecierpliwością oczekiwał. bediierny na 
starlv doborowe\ lróiki - Adamczyk, Ruf, S. Le­
wandowski w Belgradzie (15 bm.). 

Zbigniew Janiszewski jest; najpoważniejszym 
kandydatem na nowego rekordzistę Polski 

w skoku o tyczce. 
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